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TeKst noty Rady Najwyższej do Polski. 
Expase L. George’a o sprawie Śląskiej.

R o c z n ic e .
.Lwów, 18. sierpri'-2.

Nfezafeilrłe piętfró'H3, •narcriżie, jego psychi- 
te  t łó e ru ii^ o łt cwoifccyi, w yciska przeszłość 
te swetni dbśnuadczeniiiami, klęsłoslmi' i z.wy- 
'"ęstwąriń, porywaimii i upadkami. Dydaktycz- 
’.tą w artość ttnaidycyi dawiao już spostrzeżono 
i dJałego tek chętnie tym  w ychcw aw czym  
śródktani posługują s :ę  d , k tórych zadaniem 
i dhclwiatzk/em jest urabiąriie <i kształcenie spo- 
fóezeń-stwą du -siptrctsia-nfia pastułatórn teraź- 
weji&ziiśd: i *dLr giodrfegc przyjęcia tych zdoby­
czy, k tóre przyniesie .przyszłość.

W  dużej mierze rólu takiego W ychowaw­
cy przypada dziś prosie. Ody zaknknięty został 
ijkiries studyów  szikclln.ych \ wpIy\vó\V dcm > 
A-ych, gdy asjjęcia zalwcidowe uriemożliwiają 
’Ub utnrctrfoiią większości ludzi tę farmę wol­
nej konw ersacy ', k tó ra  swego czasu była alfą 
I Omegą ż y d a  spulecznego, — prasie przypada 
obowiązek inif.ctrimiitwąda, pouczania,, przypc- 
mmartia, karoenłai, nądew szystko zaś wycho- 
wywianiai n|a św iatłych, A tyw uyicłi obyw atel 
pańitw a,

Srcidktam pomocniczym jest m ateryal, u- 
zyozrny p rzez■ dzieje. Aby zaś zainteresować 
i pociągnąć ogól pew na dloiza aktualności stwo 
rzono inistytucyę rccenic. R ccz.rce te — jak 
wiakŁlmra — odgryw ały  przed wojną w życiu 
narodctweim rolę bardzo doniosłą. ? m żyły za 
spdtebnoŚć db nottbudzaftia i utrwalania, uczuć 
patryc tycznych. Wś,jód wspomnień o czynach 
pradziadów Usfcźe ła tw a przemycać m ożna 
było_ wafilnie wtskEtzalnia n:a chwilę bieżącą, po- 
wycógJac wntcteikii z poczynionych om yłek, o- 
śydetWć włiiścfiwą, przeoczoną w ów czas dro­
gę. To t*iż Ikórczystainio 'Z tych źródeł chętnie 
i częsta. a w yrńk ' tsą dzfiś ohybat aż naabyt wi­
doczne. Pr.agn!ienS'e 'zdobycia i utrwalenia i ie- 
ipcfdfegłości rozburtecne zostało — rzec imr-żoa 
— przez iR)zpappętyw:fnl:e jej u tra ty  i cfiar- 
ryćh, a (bezowocr yoli późniejszych v 3rsiłków 
da jej odzyisikshla. Jeśff zaś pewne m asow e 
biedy i w ady. piasew^ające się czarną w stęgą 
przez cały ciąg dziejów, pozostały mimo u- 
prziytołrtntajrfą tidh Majdał i dziś jeszcze są p o

(Pataqr ciąg na stroue 2-gie&

T e k s t n c tv  Rady Najw. do Po lsk i.
W arszawo, 17. starocia..

(PAT) Biuro Prasow e 'nrbistarsftwa spnaw 
zalgra.hczrjych (komiunlilkuje: No:ta , jaką w ysto- 
sclwa-la Raidia Najwyższa cH a 13. hm. do rzą­
du polskiego, opiew a ijak następuje:

Ze względu na trudności, jbikie przedsta­
wia w y+knfięce grantay między Niemcami a 
PcjHka mą Q. Śląsku, Reda Najwyższa odłoży­
ła decyzyę, k tó rą  potwziąć m usi w  tej spraw ie 
stosownie db arł. 88 trak tatu  wersalśfkiego. 
Radia Niaijwyższa jest pewną, że lud nieść Oór- 
nego Śląska- icJeeWi uozucśgi, k tóre trlą perwodo- 
watly przy lOdsuriaęciu zbyt fW Sesznego roz­
strzygnięcia. N d  zresz tą  mie będzie zainiecbai- 
ine, aby ta zrwijolka była kndżliwfte niaijkTórszą. 
Rkida N ajw yższą fe z y  z pewnością, że rządl 
polski ze srwetj Stroby zaiwezwie ludność pcflśką

dlo zaichetwainflat ita^więkizego1 spokdju atż dd 
drwi:-E oiststecznaj decyzyi i że jied)rtooześn6e u- 
żyje całego swegc wpłyW u poAradntara\ b ez- 
pdśredniegio r*& katunbśś O. Śłąskb udfeao «Kło- 
ntieniją jej db uszanow & rą autorytetu  kotm^śyl 
ń lSęd’zysojusznfczej. R ada Najtwyższia zwracJi 
szczególną uw agę rządbw i p ' .łsiktairra u a  pó- 
waićną -clapcw 'ódzialdość, H ó rąb y  rząd ten 
poufósł, gdiyilJy zpbieichał użyciąi ną 'swctjeni te- 
ryitcrryum, a  w  szczególności n|a grarwcy O. 
Sliąska1 środków , m ogących przeciw działać 
wszelkiej próbie w yw oła niia zamieszek o® ob­
szarze pleiWiscytdwym, lub gdyby  N»e y wstrzy­
ma 1 jalk najściślej wszelkiego przedoctatwiarda 
się I ra n 1'' i -.amunSicy? oraz oddziałów ZbroSirrych 
i uzbrdjioblydh jednostek.

Liga Nar. nie przyzna mniej Polsce niż Rada Najw.
W arszawa, 18, sierpnia. 

(Telef.) (m) O przekaz,anta Lidze Nair-oj
dlów decyzytl do  granicy na O. Śląisku „Daily Rald/ai N,a5wyż.szą,

TelegT." p’sz e : B r'aild  ustąpił, pc/ni,ewaź 
Ncindaów d!a Pctece nie mn^ej, niż iei asWaśa/

Oddania decyzy! Lidze Narodów zaprc ponowâ y Włochy.
Warszawa, 18, sierpnia.

(Telef.) (m). Premier włoski Bo nom i i nfni- 
s+er sprawi zagr. Delie Toretta w  rozmowie z  
przedstawicielami orasy oświadczył, że państwa 
sprzymierzone siały w Paryżu ipnztd rozłamem i 
dopiero Wiochy przekonane ,n konieczuiości utrzy 
mania ententy, postanowiły ugodową propozycyę 
przekazania spray/y górnośląskiej radzie Ligi Na­
rodów. Propotzycya ta została przyjęta. W praw­

dzie decyzy a Rady Ligi Narodów będzie miała 
charakter doradczy, ale rozstrzygnie cma sprawę 
w charakterze rozjemcy, ponieważ mr.carstwa 
sprzymierzone obowiązałr się iprzyjąt wyrok 
Rady Ligi Narodów, bez wzglęttu na to, jak wy­
padnie. Ra-da Ligi Narodów' zbada, raz jeszęzo 
sprawę gómiośląsiką, ponieważ nie jest związana 
dorychoZasowymi wyn kami naratdi i  prafc nad tą 
kwestyą.

POGŁOSKI O PZEKOMLJ DECYZYI.
Bytom, 17. siemnia.

(PAT). W Oroolu krąży uporczywa pogłoska, 
że decyzya iRady Najwyższej w  sprawie Górnego 
Śląska już zapadła, a  Radzie Lig: Narodów przeka­
zano tylko ścśłe  oznaczenie f ranie, co zresztą 
można wywnioskować z komunikatu francuskie­

go. Polska wedle tej pogłoski ma o trży trrć  powia­
ty: Pszczyński, Tybniaki, katow idr. kawałek byw 
tomskiego (betz miasta By tom u), oraz część—• po­
wiatów ołaskiego j lublin eckiego z nńaslajnJ 
Głośno Lubliniec, aż db Dobrodzienia włącznie, 
czyi; że Niemcy otrzymałby, pr-w ie cały okręg 
przemysłowy.



Str. 2 „GAZETA PORANNA* Nr. 5950

w n O e m  n Ł e t e f t i l ^ g a  z ł ą ,  < ł z r e j e  s i ę  t o  w  f o r lr n  e  

o  w i e l e  z ł a g o l d z c n e j ,  a J i b o  t e ż  s ą  t o  W ę d y  n k u -  

ł e c z ą l o e  i  z w J ą z j a u e  w p r o s t  z .  n a s z y m  c h a r a k -  

t e r e i m .

O s t a t n S e  i t a - t a  p o ; o d b u d o w i e  p ą j i s t w b w c l ś c i  

p o M ć H  s ł u ż y ć  b ę d ą  p o k o l e n i o m  p r z y s z ł y m  

b o g a t y m  -  t o f t e r y a ł e m  w y d w w o w c z y t a .  W  

k s l e r t d a a  y u m  ' z a ś  t y c h  w y p a d k ó w  ■ tiz ,:e j ,T - v y c h  

‘n t & s z c a e f l t t l e j  d b s B c h z o n e  r r f f f e j s c a  w y p a d n ą  —  

j a l k  d t e  L w o w a  l i s t o p a d  1 9 1 8  —  t a k  d i s  P o l s k i  

w  's t e r lp f n f A i  1 9 2 0 .  N k m a l  k a ż d y  d z i e ń  p o  p o ­

r z ą d k u  w i s ł a w i o l n y  j e s t  w i e l k i m  e p ’- z  d e m .  

N a g p f e r w ,  d o  p o t o p y  s i e r p n i a  o k r e s  k l ę s k ,  t c -  

; . a e r / m  : & ę  w  p r z e p a ś ć  _ ™ i  w y s i ł k ó w  a a t r z y -  

m & r ń s  s i ę  :rfla. ' r f c f l d t i i o b n ^ e j i s z e j  w y n i o s ł o ś ć ; .  P c -  

i e m .  —  ó w  p r z e ł o m  ' w  p d ł i c w i e  s i e r p n i a  j 2 n ó w  

s e r y  a  z w y c i ę s t w ,  u w i e ń c z a n ą  o s t a t e c z n y m  

t r y u m f e m .

S a l m  - c h a r a k t e r  p r o w a d z o n e j  w i ó w - c z a . s  w s i !  

k i  o  i s t n i e n i e  w s k a z u j e  r . ,a  t o ,  ż e  r c i c z n r g a  t y c h  

w a l k  b ę d ą  . -n ta jt u r y  w e '  t y l k o '  c h r o i n l o i l / c i g i c z n - e j ,  

a l e  f  p r z e s t r z e n i e } .  O k o ł o  c e n t r u m  p r z e ł a m u ,  

j a S d e m  b y ł a  b i t w a  p o d  W . s f r s z a W ą ,  s k u t p ń a d  s i ę  

b i d z i e  ł a ń c u o h  m i a i s l t  i  m i a s t e c z e k ,  m a j ą c y c h  

w  r i ż b i y c b  c z a k a c h  s e i n i s a r . ą  ;  s i w ą  w ł a s n ą  

c M u b o ą  k a r t ę .  T e h r i  s s t m e m  i  n ‘a t ę ż e i i :e  . ś w i ę c o ­

n y c h  r o c ż n ó c  b ę d z S e  r ó ż n e .  D z i e ń  n p .  b o h a t e r -  

A f t e f  c | b r . c n f y  Ł c l m ż y  n i le  b ę d z i e  z a p d m b f i l a l n y  

p r z e z  ° 0 ' l s i k ę .  a l e  w  n s e j ż y w s i z e j  :p  " ' m i e ś c i  z d -  

c l r o w a t a y  b ę l d ź i ć ,  r z e c z  p r o s t ą ,  p r z e z  m i e s z ­

k a ń  c i  w  t e g o  i r f a i s t i .

W c z d r i H } '  u p ł y n ę ł a  r d c z ń i c a  w a f l i k  p o l d  Z a -  

d w ó r z e m .  d z f l ś  —  o h r c t o y  P ł o c k a .  N f t e ł m a l  r ó w ­

n o c z e ś n i e ,  w  d w h  k r a ń c a c h  P c i l s k i i ,  n a  

d w ó c h  b S e g w n d c b  ó w c z e s n e g o  f r e ł n i t u  z a p a l a j ą  

s i ę  t e  c i g i i f e k a .  a b y  m e  z g a s n ą ć  n i g d y .  T u  —  

w 8e rf e i  o i f v r a  c a ł o p a l n a !  w y b i t a i n y i c h  s y n ó w  

'm f t a s t a  u  w s t ę p u  d b  j e g o .  b r a m .  T  a m  —  b o h a ­

t e r s k i  p o r y w  M i e s z k a ń c ó w  s t a r e j  s t c l B c y  M a * -  

z » w t s z a _  ' b e z  w & d c l k ó w  z w y c i ę s t w a ,  p o d  j e d y -  

'n ł e t n  !h ą 's 9d m i :  ' b r o n i ć  i  z g l t ą ć .  J e s t  c o ś ,  c o  s p l a ­

t a :  o w e  d z i e l e  w a l k  p ł c ł d k i o h  d z i w n i e  b l i s k o  z  

s e c y . f i n  L w o w a : .  M o ż e  t o  t e r n  s a m  o f i a r n y  c d -  

m e f t  „ c o n t r a '  ' s p e m “ ,  k t ó r y  p r z y ś w i e c a l i  w  

p i e r w s z y c h  d t i a c h  l i s t o p a d o w y c h  g a r s t c e  „ s z a  

l e ń e ó w “  z e  s z k o ł y  S i e n k i e w i c z a - ,  o  w a  w a l k ą
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T A J E M N I C A  K O N T R A B A N D Z I S T Y
z p rzem iła  a r ty s tk ą  MARY M ILLES. — N ad to  d o sk o n a ła  kom edya BRAT MLECZNY. 1 2 3 4

o o g n is k o  ddtmfowe b e z  w z g lę d u  n ą  cenię k r w i  
—  p  c-Jaglych p o d  Z a d w ó r z e m . R z e c z y  ta k ie , 
u c z u c ia  i o z iy n y  <wk|Ką s ię  śc iś le , żb iegd jtą  i  je-

d in rcz ą , —  chc ióby  n la w e t t e r e n y  ic h  le ż U y  m 
d w ó c h  o d le g ły c h  b ie g u n a c h  R z e o z y p c isp o lite l.

A. N.

W rotsnlc« o b ro n y Płocka.

Rocznica Płocka, znowu wspennień rój 
Znowu z uciechą pomieszana żałość, 
Co przypomina nam ostatni bój 

O Polski całość. 

Zajadłą, sforę bolszewickich psć w 
G d y  Płock odegnał, wytrwawszy do Końca, 
Przykładem świecił mu nasz dzielny Lwów 

Kresów obrońca. 

Bowiem wychował orlęta wśród gniazd 
Płock, miasto chwały — 
Order „Virtuti“ z wszystkich polskich miast 

Te dwa dostały." 

Jak długo w słońcu błyszczy oręż nasz, 
Jak długo Jeszcze nad kresami włada 
Lwów: strażnik wschodu i Płock: lVisły straż 

Najeźdźcom biada! J 
HENRYK ZBIERZCHOWSia

L E O N h e lle f  t o P W w  m
1

K to  b ron ił P ło c k a ?
Głos jednego z uczestników walki.

W pierwszą rocznicę obrony miasta.

L w ó w ,  1 8  sierpnia. 
v W  dniiU: dzisiejszym mija pierwsza rocznica .0- 
1 brony Płocka, tego Płocka, który obok Lwowa, 
stał się synonimem pojęcia bohaterstwa i wierno­
ści dla Rzeczypospolitej.

Ale legenda, idąca w tropy, stugębnej tamy pa 
suje często na bohaterów «— przypadkowych w y­
brańców losu, a właściwych sprawców czynu u- 
tu!a we wspólny wszystkiemu znikomemu płaszcz 
zapomnienia.

Te nieco melancholijne refleksye nasuwa szkic 
p. A. Grzymaiy-Siedleckiego *) p. n. „Bohaterski 
Płock", pełen iście sienkiewiczowskiej plastyki i 
ekspresyi, ale jafażeż daleki od rzeczywistego prze 
biegu wypadków! Urzędowi i przygodni informa- 
torowie „korespondenta wojennego", wpatrzeni w

A  e t o  g a r ś ć  s z c z e g ó ł ó w :

D n i a  1 7  s i e r p n i a ,  1 9 2 0 ,  o k o ł o  g o d z i n y  7  w i e ­

c z ó r  d o c h o d z i ł  p i e r w s z y  b a t a l i o n  k o w i e ń s k i e g o  

p u ł k u  p i e c h o t y  do*  R a d z i w i a ,  w s i ,  p o ł o ż o n e j  n a  l e -  

w j m  b r z e g u  W i s ł y ,  n a  p o ł u d n i e  o d  P ł o c k a .  G d y  

k o m p a n i e ,  j a k  z w j d d e  p o  d ł u g i m  m a r s z u ,  s z y k o ­

w a ł y  s i ę ,  b y  j a k o  z w a r t e  o d d z i a ł y  w e j ś ć  d o  w s i ,  

p r z y s z e d ł  o d  c z o ł a  r o z k a z ,  ż s  d o w ó d c a  g r u p y ,  g e ­

n e r a ł  O s i i k o w s k i ,  o d b ę d z i e  p r z e g l ą d  b a t a l i o n u .  A  

s t a n  b a t a l i o n u  b y ł  b a r d z o  o p ł a k a n y .  K o m p a n i e  l i ­

c z y ł y  p o  8 0  d o  1 0 0  l u d z i ,  z  t e g o  7 0  p r c .  b o s y c h ,  w  

c a ł y m  b a t a l i o n i e  a n i  j e d n e g o  p ł a s z c z a ,  a n i  j e d n e g o  

p l e c a k a ,  n i  p a s ó w ,  n i  ł a d o w n i c ,  u z b r o j e n i a  p r z e r ó ­

ż n e ,  o d  s t a r y c h  k a r a b i n ó w  f r a n c u s k i c h ,  a ż  p c ,  a u -  

s t r y a o k i e ,  n i e m i e c k i e  i  r o s y j s k o ,  j e d n a k ż e  w s z y s t ­

k i e  — 'b e z  b a g n e t ó w .  P o w o d e m  t e g o  k a t a s t r o f a l n e  

g o  w y p o s a ż e n i a  b o j o w e g o  b a t a l i o n u  b y ł  o d W T ó t  

z  p o d  G r o d n a ,  g d z i e ,  w s k u t e k  p r z e d w c z e s n e g o  w y  

s a d z e n i a  r n o s f u ,  n a l e ż a ł o  p r  z e z  N i e m e n  w p ł a w  s i ę  

p r z e p r a w i ć .  T r e n  p u ł k u  „ z w i a ł "  a ż  g d z i e ś  p o d  

K r a i k ó w ,  a  b a t a l i o n  m i a ł  s i ę  w  R a d z i w i u  n a  n o w o  

z o r g a n i z o w a ć ;  w  t y m  c e l u  w y j ę t o  g o  j u ż .  p o p r z e ­

d n i o  z  r o d z i m e j  d y w i z y i  l i t e w s k o - b ' a ł o r u s k i e j  g e n .  

Ż e l i g o w s k i e g o .  W e d l e  z a p e w n i e ń  g e n e r a ł a  O s i -  

k o w s k i e g o ,  o r g a n i z a t o r a  z r e s z t ą  b a r d z o  t ę g i e g o  i  

c i o s z ą c e g o  s i ę  z i t p e ł n e m  z a u f a n i e m  ż o ł n i e r z a ,  s y -

a u r e o l ę  ' b l a s k u  s w e g o  i m i e n i a ,  s k r o m n i e  w z i ę l i  n a  t u a c y a  w  P ł o c k u  i e s t  z u p e ł n i e  p e w n a ,  a  t w i e r d z a

s i e b i e  c a ł e  b r z e m i ę  s ł a w y  z a  c z y n y  w ł a s n e  i  —  

o b c e .  I  w i d a ć  —  w c a l e  l e k k i m  i m u s i  b y ć  t e n  c i ę ­

ż a r ,  j e ż e l i  d o t y c h c z a s  n i k t  z  n i c h  n i e  z a p r a g n ą !  p o -  

. d z i e l i ć  s i ę  n i m  z  ż o ł n i e r z e m ,  k t ó r y  o b f i c i e  k r . w * ą  

s w o j ą  z r a s z a ł  b r u k i  m i a s t a  w  p a m i ę t n e j  p r z e p r a ­

w i e .  O !  j a k  s ł o d k o  i  z a s z c z y t n i e  j e s t  d ź w i g a ć  n i e -  

p o p e ł n i o n e . . .  z a s ł u g i .

• )  W  ó s t a t n i ć h ,  t y g o d n i a c h  p o j a w i ł a  s i ę  n a  p ó ł  

k a o h  k s i ę g a r s k i c h  k s i ą ż k a  p .  A d a m a  G r z y m a ł y -  

S i e d l e c k i e g o  p .  t :  „ C u d  W i s ł y " ,  z a w i e r a j ą c a  m i ę ­

d z y  i n n y m i  w y ż e j  w z m i a n k o w a n y  s z i k c  ( s t r .  1 3 7

W &

M o d l i n  d o s t a r c z y  w s z e l k i e g o  p o t r z e b n e g o  s p r z ę t u .  

W k r ó t c e  r o z k w a t e r o w a ł  s i ę  ż o ł n i e r z  - w  g o ś c i n ­

n y c h  s t o d o ł a c h  R a d z ' w i a ,  c i e s z ą c  s i ę  z  g ó r y  m y ­

ś l ą  p r z y  o b i e c a n e g o  d ł u ż s z e g o  o d p o c z y n k u  j  t y c h  

w s z y s t k i c h  s k a r b ó w ,  k t ó r e  p r o z a i c z n i e ^  n a z y w a j ą  

s i ę  e k w i p u n k i e m  w o j s k o w y m .

W  - r z e c z y ,  s a m e j  n o c  i  . p r z e d p o ł u d n i  e  d n i a  1 8 . 

s i e r p j u a  u p ł y n ę ł y  s p o k o j n i e .  O d b y ł o  s i ę  n a w e t  

w  - g o d ł a c h  p o r a n n y c h  z e b ń a m l e  c f  c e r s k U s  i n -  

s t r u k c y ś n i e ,  ; p n z y c z e m  w s z y s t k i e  w s k a z ó w k i  p r z e ­

m a w i a ł y  z a  b ł o g i i m ,  n i c z - e m  d i e z a m ą c o n y m i : ,  d ł u ż ­

s z y m  p o s t o j e m ;  o f i c e r o w i e , ,  w o f t n i  o d  z a j ę ć  s l u ż -  

i b b w y c d i  o t r z y m a l i  p r z e p u s t k i  j o  - m i a s t a .  T ^ i k  w y ­

g l ą d a ł a  s ł u ż b a  w y w - i a d o i w c z a  n a  I d B o a  g o d z i ł  

p r z e d  z a j ę c i e m  m i a s t a  P i r z O z  k o r t w t s  k a , w a :  e r y j s k  

g a n < e r ła  G a j a .

O k x  ł o  g o d z i n y  1  p o p o ł .  d a ł  s i ę  s ł y s z e ć  z a  

W i s ł ą  g w a ł t o w n y  o g i e ń  k a r a b f c ó w  t ę c a n y d n  i  m ^  

S u r o w y c h ,  p r z e r y w a n y '  g ł u c l r y t r r i  r y k ż e m  p o c i ­

s k ó w  a r m a t n  e h .  N i e  u l e g a ł o  w ą t p l i w o ś c i ,  ż e  w  

P M Ć k u  t o c z y  s i ę  w a l k a .  B o  k f l k u l d z ł e s ł ę c i u  m i  

a t u t a c h  o g f c e ń  z a c z ą ł  t r a c i ć  m a  n a t ę a e n i i a ,  w a ® c ?  

z b l i ż a ł a  s i ę  k u  k o ń c o w i .  . . C z i u b t r y t k i  * )  z n o w u  d » n  

s t a l i  l a n i e "  c i e s z y ł  s i ę  ż o ł n i e r z e ,  n i e  ( p r z e c z u w a j ą c *  

ż e  P ł o c k  w  t e j  w ł a ś n i e  c h w f f i  b y ł  j iu iż  h u o h  m  k o z a '  

k ó w .  I  i s t o t n i e ,  - w y p a d a  z e p y . t a ć  z  S ł e d ł e d k i ł n  ( s t a  

1 3 8 ) :  D l a c z e g o  t a k  s fcę  s t a j , o 1,  ż e  m i a s t o  u m a c t f a c f t  

p r z e z  c a ł e  t y g o d n i e  p r z e z  z n a i k o r r ń l t e g t o  s a p e r a  

k a p i t a n a  d f e  B u r e ,  p r z y  p o m o c y  s e t e k  r ą k  l u d n o ś c i  

c y w i l n e j ,  m i a j ą 'o e  j e s z c z e  d t ó a  p o p r z e d n i e g o  d o  

o b r o n y  o d d z i a ł y  t a k i c h  p u ł k ó w ,  j a k  6  p p .  I t e g i o n o -  

w e j ,  1 0  p p .  ł  3 5  p p . ,  n a d t o  s z w a d r o n y  j a z d t y  t a t a r ­

s k i e j  i  a r t y t e r y f  —  n i e  p o t r a f i ł o  s i ę '  o b r o n i ć ,  d l a ­

c z e g o  d n i a  p o p r z e d n i e g o  w y l s ł a u o  6  p ip .  l e g k m o -  

w e j  n a  d a l e k i  r e k o n e s a n s  w  p c s r c z r  i w a  b o f e ż o .  

w i e k  t  g o  —  n a  t o  b i s t o r y a  d a  s u r o w ą  o d p o w i e d ź .  

F a k t e m  j e s t ,  ż e  m i h s t a  f o r o n i ł y  o d d z i a ł y  3 5  i  1 0  p j p ,  

ż c  s t a w i a ł y  k r ó t k i  l o p ó r ,  ż e  p i e r z c h ł y  ‘k u  W ’ś t e t  

t a K ,  ż e  d l a  o b r o n y  m o s t u  m a  W i ś l e i , . ł ą c z ą c e g o  

P ł o c k  z  R a d i z i w i e m ,  a  m a j ą c e g o  p i c r w s z o r ż ę d n 9  

z n a  c z e n i e  t a k t y c z n i e  z e  w z g l ę d u  n ta i p r z e p r a w ę  

“ z e c z n ą  —  n i e  b y ł o  c o  n a  n i e  b o z y ć .  O b r o n a  m i a ­

s t a  p r z e z  o b y w a t e l s t w o  p ł o c k i e :  i  ź a n d a i r m e r y ę ,  

k t ó r e j  p .  S i e d l e c k i  p o ś w i ę c a  s w ó j  s z k i c  ■—  p o l e g a "  

l a  z a p e w n e  n a  o b s a d z e n i u  t .  z w .  v  z g ó r z a .  N i e ­

m i e c k i e g o 1, n i e  a t a k o w a n e g o  a r e s z t ą  p r z e z  b d l i . s e -  

w i k ó w .  W  p r z e c i ą g u  g o d z i n y  b o i w i e m  ( m i e d z y .  

2  a  3  p o p o L )  c a ł e  m i a s t o ,  a ż  p o -  W z g ó r z e  M a m i e ,  

c k j e :  i  c z ę ś ć  w z g ó r z a  T u r n r k i e g o ,  b y ł o  w  p o s i l a  

d a n i u  b o J S z e w i k ó w .

(C. d. n.

*). Pogardliwe przezwisko boteżewScÓwl
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Dziś we czwartek
n o  ra z  o s ta tn i .

GJJZIL ZBIERZE SIĘ LIGA NARODÓW?
W arszawa, 18, sierpnia, 

CHeM.) (m). Dzienniki lorsdyńske donoszą, ze 
pcustełdzenie (Rady Ligi Narodów, aa którem ma za 
paść diecyzya w  sprawie górnośląskiej, -odbędzie 
sie w  Getaewie. Nałetży zaznaczyć, że wia-dbimośc 
:a jest sprzeczną z  doniesieniem czynników, m a- 
rołdajnyich, wedle którego śps|t|dzen e Rady ma 
się odbyć w Paryżu i że z rantóełaśa- Francy i weź­
mie w; nśem udniał premier Briand,

ENTENTA LUB POLSKA 
(Z za kulis Rady Najw.),

Londyn, 17 sierpnia. 
(E. E.) Korespondent „Chicago TńbiJgr poda 

je pogłoski1 o zajśo;ach zakulisowycji podczas osta 
Micłi narad Rady Najwyższej w Paryżu. Przy  kań 
cu czwartkowego posiedzenia L. George do ma gaf

' W arszawa, 18. si-erpńa,
fTHef.) (mi). Ustęp z mowy Lloyda Georg ela, i 

>ygloszionej w  Izbie gmm, a poświęconej sprawie 
górtroślą̂ sdciiea, opiewa jak następuje:

Górny Śfląsik nie jeyj pfmwr-ncyą -polską. Cała 
ludność wynosi' ogółem 5,1Ó0.LK>0 mieszkańców, a 
w tej liczbę 4,000.000 ludności mem Lackiej. W o>b- 
T-a-raesh pogranicznych 'ludność polska- jest pbm'e>- 
Sifana z  fcatr ością .niemiecką, Około 7/10 ogólnej 
j‘czby liradności wypowiedziało się za przynależ­
ność-ą d!o Niemiec. Niektóre okręgi .glosowały 
‘mze ważne tylko za Niemcam', inne za Polsiką. 
Spór raowista’ z tego pow odiu. iże jest kLlkj. i^jw aż 

Vejszyich okręgów, w  których miasta są niemie­
ckie. a ws e polskie. Jeżel jednak będziemy uwa- 
flpl obszar Przemysłowy za. całość, "to bezwzględi-

' STANOWISKO PRASY iRRAN CUSKIEJ.
W arszawa, 18. sierpn i. 

CTefctf.) (m \ W edłe otrzymany oh tu  z Paryża 
feńakkwnośc1, mowa L. George‘a, wygłoszą '.a w

Bytom , 17. sie^rS--1. 
rPAT) „Die trfcyte Fafan>e“ w dzisneoszym nu­

merze wSeczic^rlym przy  ho si wkddmioś-oii cógó- 
rączlflowefnj zbrojeniu r.:>ę Orgesobu, (który ma 
i laty chtmbaKd wystąpnć, 'sfltairrlby diecyzya R 3ldy 
Nątjwyższdii dkrizała się hiek-orzysftią dla Nie­
miec. 'W najbliższym czasiie zgiruipolwać się 
maflą 4.000 sflcMiiflów memiiedcich w KonSgswttT- 
lien w  Satescinfi na ćwiczenia. Oprócz itegp od­
bywają się transporty oddziałów Schfknolwei 
t  R ielęfdd 'mi -Górny Śląsk. P rzez mfeisto Maile 
pr-zejerdżail ‘równtaż tńafcspcrt R eśdisw ehry 
na Górny Śląsk. W  Prusieoh wlsctocdnidh cld-
ca

obawę, że Eriand okaże się nazbyt ustępliwy. Mib 
taraud — który według „Chicago Trifoune“ przy­
rzec nnał Piłsudskiemu, że 48 prc. obszaru przypa 
dnie Polsce — oświadczył Briaujdowi, źfc tak da- 
leko idące ustępstwa w sprawie górnośląskiej spo- 
wódoiwać musiałyby jego dymisyę.

Wszystkie te pogłoski jednak przyjąć należy 
z zastrzeżeniem, gdyż „Chicago Tribu:ne“ znane 
jest ze swego nieżyczliwego względem Polski sta 
nowiska.

„NA LK1HLGO KONIA"?
Yv arszrewa 18 s:erptiia.

(1 def.) (m) B% ro W olffa cigtesza niastę- 
ppjący sforót artykułu „Westrrdnister Gaizette": 
W  P aryżu  uważa ijlą sp raw ę górnośląską za  
staiaeuną. TwiedcHzą tam, że lepiej1 b y łrfty  dla 
Bhfemdal. gdyby się b y ł zgicdzd na kjamprctnm 
w  radzie U’/gii Narodów będą bowiem  za

jednakową wartość, wówczas cały obszar górtio^ 
Śląsk; w mi en przypaść 'Niemcom, Po dłuższych, 
roaoirawach okazało się jednak, że jednomyślność 
w tej sprawie była n emożiiwa. Na Gómiyrn Śląsku 
wybuchło pc wstame polskie, wielce podobne do 
niebu, jaki wydarzył się przedtem' w  Wiln.ie nad 
grainicą, rosyjską. W Londynie panowało zdanie, 
ża tego nie można ścieipieć bez interwecyi, An­
gin bow'em nie może uznać faktów dokonanych. 
Sprawa Górinego śląska jest jedna z  najważniej­
szych, jalde\ dotychczas przekazanip Lidze Naro­
dów. Znaczenie Rady Lig Nar,od ów Powiększy 
się, a ile zdoła ona skuteczmiu rozwiązać tę  za- 
wikłaną kwestyę.

•
Izb r gmhi. została przyjęta bardzo nieprzychyl­
nie przez całą prasę paryslcą. Węzystik :ie dzienniki 
francuskie oświadczają, że mowa ta  jest inferpre-

byw sffą s:tę, jak demds: dalej „Die ro te  Fah^e", 
ćwiczenaą sairroicbnariy ntemieakdj. Na blc- 
nliacb pod Rolmunitęi? przew ódcy Orgeschow- 
ców P ru s  Wscticdnśch bkęt-ą-udzwł w  mainew- 
•rtirh Re^cbswehry. Nii granfcy wsch,:dn,‘'ej 
i pól-r.rcne1) P ru s  W,S'cHcidni,cb anal}dlują » ę  Jićz- 
|ie  składy .amuitfcyS. D w a szwaidrclny 17 pułku 
z Ram bergu, zB|W:i«j,^cego się obeerfle ma pliacu 
ćwiczeń w W .frder, wyjechać m ają z kcńcem 
sfórpnfe b. r. na G, Śląsk. W  M eklemburgu o- 
trzą lnał Orgesch nockaż mobilizaicyjhy z  po- 

jlece śem, aby  s>ę ristyclimaast udaS dc  miast 
Iriia Gćrr/ym Śliąjsku.

S tiS .

BAJKI ROSYJSKO -I -I1 EWSITE.
Warszawa, 18. silerpoia.

(TełeL) Cm). iMtosk. .,I'zwtestija“ zamieszcza 
ajaimujące wiadomości, zasiągn^ęie izekamo z; 
prasy francuskiej o gwałtownym zbriojenai się 
Paliski. I tak w jednej z francuskich fabryk broni 
wygotowano już dla Poliski i Rumuni;1 87 a: mat 
kalibru 1S5 cm. Poza rem firma Schneider wyrabia 
dla Polski armaty., karabiny m a s z to w e  i i. Inffle 
fabryki p-zyrgotoy-aty znasesne Bości dretu fcoi- 
czastegio, który został jiuź wysłany d'o Polski.

W arszawa, 18. sieipnLa'.
(Telef.) (m). Prasa kowieńska koftjortuje po­

głoskę. jakoby Naczelnik Państwa obdarzył gen. 
Januszkiewicza (czyżby Janus.zajtisa?) pełuomoc 
nictwćm mieogranLczoncm w spń&wie *ormowan'a 
armii othottniczej w  Galccyi wschodniej. (WeMo- 

| mość ta nie poistaida żadnej podstaw^'. — P rz w  
Red.),

GDAŃSK A POLSKA
1 ERWIN UNIFIKACYI GŁa RSTCA Z POUTSi,

W arszawa, 18 s eumia.
(Telef.) (m) Koi esp^ndeni Y asz dowiaduje 

się z poważnego źródła, że unifikacja w. m. 'Gdań 
ska z R z pitą polską ma nastąpić defuiitywibe W; 
dniu 1 kwiesnia 1922. Wynika to z zawartego uikła 
du polsko-gdańskiego, którego podpisanie ma na­
stąpić w Warszawie. W tym ce.u pr-zybędg tu 
przedstawiciele senatu1 gdańskiego dr. Sahm i Je- 
welowski. W związku z tern zapowiedziany jest 
«a/ przyszły tydzień p -zjjad  do W arszawy gen. 
Hackinga, który omówi z  członkami rządu połskae 
go stosunek polsko-gdański.

DECYZYA W SPRAWIE KOLEJOWYCH L WU 
GDAŃSKICH.

Gdańsk, 17 sferpr-ia.
(PIAT*) • „Da«z. N. Nachr.“ na podstawie infor­

m acji zasiągnętyyh wi urzędzie kolejowym gdafi- 
skimtpiszą, Iźe radzie per tu pnzjizraje 'decyzya 
gen. Hackinga wsziTStkki linie kołefowe wwchb- 
azace z dwonca przetokowego do portu, Nato­
miast wszystkie inne linie komjowt normalno­
torowe na obszarze wolri. m. Gdariska przyżnane 
są Polsce. Tutejsza prasa omawia bardzo obszer­
nie idecyzyę wysokiego komisarza i z, wielkim ża­
lem przyjmuje do. wiadomości' pnzyznańe wszyst­
kich linii 'normalnotorowych Polsce. Dwerniki za­
znaczają, ż e podjęcie suwerenności’ iwoJn. m. 
Gdańską zostało pAzęz tę d.ecyzyę wybitnie u- 
szczuplonc. Ptasia niemiecka wyraża dalej obawę
0 los niemieckich urzędników i "imil cyonaryuszy 
kolejowych w Gdańsku, w yraża jednak naldzieję, 
że Polska urzędników tych n e .będzie usuwała.
i'iiiiB■mi'win— ■miiwiiMi u f  i u m r M i i i

Rosya  n ie  w ypuszcza
reenr.-grantów.
W arszawa, 18 s''ermła.

(Telef.) (rr) OrgafmzowlainSe poiwrotfu -ree-
ndferatiitbw pcłiskich z R-o'sy:j napcityką: stade fiJ 
ogromne tńudnlości, gdyż spisy, poKJrwąhe 
przez* polską kclrr lsyę repatryaeyftnią dlŁ, za­
tw ie rd z en i, s-ą stale zatrzymywiaWe przez w ła 
d ż e . stowlecklre p izez  szereg tygcldnu. Sz«iegó!-‘ 
ni'e w lidL e. trudtritości staw iają wlaldze łolcaline.
1 tak np. w ' Rtezdniu nbejscowe w ładze s,Owie- 
ckfe zatrzytnaiły ca ły  .framaperł redmigmintów, 
sjćładdjący ®'ę ,7, 'klfkuset cisób. które siedziały, 
już w  pdctąigui. Sytuaięya tych reetm®gr:antów 
stała się od ilazif •rdap.aczlwą:, gdyż -pcriv.re.ca- 
jąicy porzuć®  m ’e.sz!karfi;ą i zajęcia. Na stacyi 
w Tambowiie, •zawicdriwca skierowtał petoiąg 
z reemtgrantHTni1 zrlmralst dc M-oskwY, do Smc-. 
leńska-. Tra'nisp:rt zcJstal za.trzyimlatny w  Jd F ś 
przez 10 idl;:Ń Recroigrarci musieli wy,sprzedać 
cały Swój baigalż, ubv, nće umrzeć z głodu.

AFERA POLITYCZNA CZY BANDYCKI 
— NAPAD?

Warszawa, 18 sierpnia.
(Telef.) (m) Opowiadają tu, że w mieo,zielę w . 

/południe na pierwsze piętro Hotelu

się, aby cały G. Śląsk prócz dirc bnych1 skrawków 
"rzyznan-o Nkrncom. L\ George miał dodać, że Nf5e!mfc,ami głiosdwsły Ghir-y, Hisapaintai i zdaje 
T'rancya nie może w !ęcej liczyć na Afgbę, Briand <óe. Br,azyl!if», zachodzi w'ięc niiiebezpieozeństwo 
rawiad&m^ wówczas podobno gabinet, że Uoyd IJzilrwariBi Fuancy l Dypluinfaicya francuska 
yeoi-ga żądał, aby FrjC?cya wybrała miedzy En- postawiła.: np lichćgo ketóa. 
tetojtą a potską. Loncher wyi aził wobec Mille^anda1

Poglądy angielski® na sprawę Śląska.
Śląskis exposs L. George*a.

n» większość iiu/diności' glosowała za Niemcami. To. 
taż jeżeli prz.yifi” e,my zasadę, że każdy głos ma

tacya na korzyść Niemiec.

Gen- W eygand — następ cą  Le  R o n d a ?
W arszawa, 18. sierpnia. soe gen. Le Romia. podobno został ,iuż mianowany 

(Tefef.) (m). Roz&szla się yoglosika, że w  miej- gen. Weygand.

PRZYJAZD HR. ZAMOYSKIEGO.
Warszawa, 18 sierpnia.

. fTeletf.) <m) Przybył tu poseł polsiki w Paryżu

WYSYŁKA POSIŁKÓW NA G. SLĄSK.
Warszawa, 18 s:erpnia. 

(Telef.) 'Om) NEidsyłsr.ró .p.o.sWków np Gór
1 "• Zamoyski, aby zfcżyć rządowi' sprawozdanie r)y Ślaśk m a się rozpocząć w  poidedziałe 
1 obecnego- stadyum sprawy górno,śląskiej. m zyszlego  tygodnia.

Niemcy p rzygo tow u ją  s ię  do wojny o Ś ląsk .
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nieznani cywilni' panowie, którzy zaczęli wyfcrzy 
kiwać: „Dajcie nam tu tego Karacbana!“ — 'doda 
|a.c da tego wilka •obelżywych epitetów. Nieznani ci 
ludzie posługiwali' się językiem ro-syjskim. Jednego 
z napastników aresztowano. Wkrótce potem zja­
wił się jakiś- nieznany pan, który .nazwał się przed1 
stawicielem Gruzyi i zażądał uwolnienia areszto­
wanego, dodając, że nazajutrz wyśle -do hotelu 
swego „sekundanta porty era". O całem tem zaj­
ściu poselstwo zawiadomiło ministerstwo spraw 
zagratffi-cznyoh —

JESZCZE ECHA WALKI DM OCH DEFENZYW.
W arszawa, 18 sierpnia.

(Teletf.) <rn) Jutró oczekiwany tu jest powrót1 
prezydenta ministrów Witosa. Bezzwłocznie pb 
przybyciu p. Witos weźmie udział w po iiedzeniu 
Rady minstrów, na którem minłster spraw we­
wnętrznych Raczkiewicz zamierza -pcruszyć spra 
wę rewizyt w defenzywie cywilnej, która to re- 
wtzya nastąpiła na skutek decyzyi Rady mimt- 
strów, wprowadzonej w  błąd przez organa woj­
skowe. W toku dochodzeń ujawniło sDę bowiem, że 
istnieją czynniki, którym zależy na zdyskredyto­
waniu cywilnej służby bezpieczeństwa. Tło całej 
afery leży w decyzył Rady ministrów zMkwidowa 
nia tzw. ofenzjw y wojskowej. W związku z tem 
rozeszła się pogłoska, że minister spraw wojsko­
wych gen. Sosnkowsski ma w najbliższych dniach 
ustąpó. JaSdó następców gen. Sosnikowskiego na 
stanowisko ministra spraw wojsk, wymieniają 
gen. Szeptyckiego i Sikorskiego.
|M — I II) IIIWII IIIIIIIIBtWIliWHl I W  11IIIIIIBIIH III II » W

Wiadomości telegraficzne.5!
(E. E.) Mobilizacya Rwmutfil? Z Rumuni: nad­

chodzą wiadomości) o częściowej mobilizacyJ woj­
skowej. Część odkomernderowaino na lin ę Dunaju 
częśćlzaś na ghankct bifKsafrabsiką. Urzędowego' ,po 
twierdzenia tych wiadomości brak.

'(E. E.) Nowa republika. W Pięciukcściółach 
(Pecs) proklamowano republikę ludową z hr. Ka- 
rolybn, jako prezydentem na czele.

Z  D N I A .

i
CT HARCIE NOWEGO TEATRU.

Eiztiś „Bagatela1" ptodwok otwiera 
'Móy ią. że bęrJz;e miała dkbry ton.,
Więc na premierę kafżdy się, w!y5> era,
Aby zobaczyć SlbyińskSego pilcin.

Panie ciekaiwe wszystkie pą Hamrszai,
Co ulubieńcem jest wlapszawski ch dam, 
Bówfsem tak tańczy, tak się piękni® nisza, ■ 
Jakby z  ijurnata damskich zeszedł nam.

Pamtowile cieszą się na Wlar&zuwńainki 
Które tokażą nam tatec.ta swte,
I owe cacka, koronki, falbanki 
Jfak?ch w e Liwowie rtte spodka  się

Wielka ucSecha będzie też na sali,
Kiedy kupletów'- swydl zaśpiewa treść 
Kamiński, aktor co ima dziesięć cailij,
Choć liczy widsen już dwadzieścia ^ześć.

Wszystkich aktr-rów tatar nfle wyliczę,
Bk, nie -reklamy mną] (kieruje chęć,
Lecą że teatrom wszystkim .dobrze życzę 
Choć ich we Lwowie mieć będziemy pięć.

Netto.

co się obecnie dzieje 'na targu ni ęsnym, przecho­
dzi wszełkije granice: możliwości. Mimo, iż ceny 
bydła znacznie w  ostatnich czasach spadły, pano­
wie rzeźnicy ani1 myślą ,n obniżce taryfy, Heca prze 
c  wnie, podwyższają ją niemal z każdym dniem.

Tak wygląda dziś wprowadzenie wolnego han­
dlu mięsem, za ictóryra sam 1 rzeźnicy gardłowali 
rna szeregu zgromadzeń.

Wolny handel mięsem — jak się zresztą wyra­
zi] dyrektor rzeźni p. Krzyształowicz — jest dla 
miasta nieszczęściem.

Wszak na jednej z konferencyi odbytea w pre 
zydyum miasta, przełożony konporacyf rzeźników 
i masarzy imieniem wszystkich zobowtazal s lę 
dwa razy w tygodniu na targach Tzeźni -miejsk ej 
ustalać ceny wytyczne i  przedkładać je miejskie­
mu urzędowi targowemu. Urząd ten w raz z korpo- 
racyą miał wedle tego normować ceny -mięsa J 
tłuszczów na placach.

Do dziś dnia niestety to  się nie stało j] anar­
chia na targu panuje w dalszym c ‘ągu.

Wszelkie usitawania rzeźni miejskiej w: kie­
runku uzdrow eną tych stosunków,- pozostają bez

Nauczycielstwo w bec 
szalejącej drożyzny.

, (Kóreśfcohldencyą; w łasna „G azety Porań nej“).
Zakcfnainfe, :w  sferp  niu. 

W  dhitaich 10. 5 11. Hm. oidłu k» s8ę ta  po- 
sSekfeetńe pełnego Zarządu Związku 'Polskiego 
Naucz, szkół pow szechnych.

Zm/enfpine w arunki aprolwitzaicyfnie, spadek 
w aluty, pclgoirazyły ; tyik -apłakia-niy los Wisayst- 
k ld i funkcycraaryiuszów państw ow ych, & tem  
satnem 1 nauczycielstw a szkól pow szechnych, 
k tórego ton sfcąin do tyczy  b a rd z e j jeszcze z 
tego powodu, ilż 80 procent ogółu manczyciieli 
pczo,sty,je w  ‘riajriźczrych klakach dtodatkn d ro ­
żyzn lanego (IV. i V.). P rzy  drożyźnfe śp  Idfców 
kom unikacyjnych, jak podw edy i łooSele, trud- 
riościi kisztalloenlia d z e d  w  szkołach średnich, 
wysokich kełsztów środków  leczenia w  <r®zće 
clhcrclby, wobec dem cżntiśęi nabycia artyku­
łów  spożyw czych ma wsi, spotegcwpiniej wipro- 
wadzenidm w dkiega handlu, w reszcie  woibec 
w strżytenSa; przydziadu deputatów , statai ma- 
teryalmy nputoz. szifcól p::*wszec.bnych stał! się 
w prost rozpaczliwy. Za-rząd Związku rclzna- 
try w ał spósidb wyjścia' z  tego rozpaczliwego 
pcIkiżerJia ; p rzyszed ł eto przekdnftnfiai, że tyfco 

_ w spólna aJkcya wszystkiich funkcycin'airyuszi>w 
pąństw . i b h  oa^ąnfejśjcyi skryjstaizowamire p o ­
stulatów , ddtyczących updsażerńa’ 3 zacpa.ltry- 
w aw e w  rliezfoęldne a rty k u ły  spożyw cze, mogą 
Scznym głokfującym rzeszom  funkcyo.natryu- 
szów państw , przyjść 1 pómcicą w  tak d ęż - 
k«em połdżeńfu. TĄ podstaw ę tych  postulatów  
uzntapo:

1) Kónfieczn^lść natj-yhlmiiaistctwei rew z y l 
u staw y  o uperajżemu z drta 13. Bpca. 1920 r. 
(przyozem  rnsfk ży winl-eść wszysfk-’e klasy  do­
datku drdżyźrHańego, dziś już zupełnie nfeuza- 

i Sddróont);
1 2) Uhckmciuakię zatopatryw inią furkeye^

N e  ipemoże nawet wyznaezar-e spetyakucgo 
rejonu, wyłącznie dla eksplor tacyi gminy Iw cw a, 
gdyż i tam docierają handlarze podbijając ceny,

■Do jakiego stopnia dochodzi ntesumformość 
ludzka, wyja.śni fakt, że raw et ludzie, skupujący 
towar ;dla -rzeźnj miejskiej, ulegają często wpły­
wom paskarzy1—pośredników, którzy w  czasć 
transportu -nakładają ceny o 50 proc. wyższe! i to­
w ar zabierają.

Nic dź’w  więc, lże dziś rzeźnicy opływają w 
dostatki i uchodzą za najzamożniejszych ludzi. Na­
tomiast sprawiają oni wiele kłopotu urzędowi po­
datkowemu, gdyż jak nas tefanmują — płacą oni 
podatki bardzo niechętnie j to  dopiero pod groźbą 
licytacyi.

Wedle ostatnich notowań cen ż^wej wagi -mię­
so i wędlliy powinny być dziś ,n 30 do 40 procent 
tańsze, uwzględniając już ostatnią zwyżkę ceo 
wszystkich innych artykułów żywności.

.Wobec tego, iż -regułcwanie cfcn m ęsa Da taii* 
gach -nie leży-' w kompetenicyl zarządu rzeźni, 
istniejący urząd: walki z lćlrwą J urząd targowy 
winien Jrosk iw szą  aniżeli dotąd -roztoczyć nad 
handlem mięsem opiekę.

'■rtarynszy: paiństw. p rzy  udzfeicfn&u wyvf 'tmegn 
peparcia 'przez Rząld, ihstytucy-oim współdziel 
czym, tytułóm  rekom pensaty, -bądź to . zi? m> 
'Heżrre, ia- -rdędastarczonte dotąd depu taty , bądź 
też zar otdsźkodio.wiajr^e z pow-o,'d'u w strzym ania 
o'd 1. paźldiz. przez Rząid deputatów . Zarząd 
Główrry wytiafea1 zgcjdne zapatrywania., że p r>  
jdkitctyawe rekom pensaty pieniężne Rzaow w .rt 
ny być  ddlcteinte ihtstytucyom współdizielnymi, 
j|/kp wiłasJftlść Ikążtdego członka idartej w spół- 
dHeta!'.. a  zillikw^dctwakiy- m ajątek U. Z. P. P., 
pto.wsłjąły iz olpłsit urzęfdnaczyoh, pcw-Inioni st-ad 
sSę iówc" eż  wissnloiścią 'ktetoperB/ihW'.

Ze w zględu ula. knh^ecznią spraw ność tak 
ne być ddidąmte fnstytu-oyom 1 wispółldzfK‘1 nyrr^ 
zebrariil -otśv"atdcziafiią się za> deoekitraPz-cyą 
wszelkich zarządów  wielkich (kooperatyw.

Dzisiejszy sposób regulow ania pł,ac okąv 
zał silę Zgdb. niesłuszny, (krzywdzący • nlitep-ra* 
ktyczirfy, Śbo 'd!ńi ri:e  uwzględnią łstołtuycih iwa*- 
furtków dnr^żyź-rttalntych', atnłi tdź rfie przt^hodizr 
w  porę z tą  wzgffedmtą pdrrtoicą Rządi:, cfcerują- 
cegd poldwylzlsząl^iehi m riożrłkow, W yr^żord  
p^lgląld, że zia ipodshiiwę regukrwanfe jpohorów 
polwWeiT Rząd wziąć cenę rynkow ą 1 -cetyari 
ży ta .

Zarząjd G ićłyny w  ed u  dctprcwatlzenfa' -tej 
akcyi do pomyśllhegic rćztrit-atu, -piostanicwi jptod 
jąć irfcyatyw ę 'stworzdnia stedei KckrfsyS ,poro 
zumiewcfwłczej ctrigstnCzacyi pr.;cowrSfóv," ipa:i'i- 
stwiowych w ntsijhliższyn? czasie z  srjedz'ibą w  
W iarszsw e.

hfodtci zellmoyal śię Zarząd Głów-rty stra» 
WHtmi 'Szkcfi.litotwa- .pciw-szecton-ego! ii crgamfeicyj 
niemi, w  szczegół m ści przygcltoy^ał pląfe dh  
Prcipaigandy za sizkcjlą pow szechną, (który ma 
wejść w  ży cie w dlnliu 25. wr-ześn?! 1921.

MIMP KANIKUŁYwielkiem powodzeniem cieszy się 
słynny dramat w 5 akt. na de sto­
sunków rosyjsk. p. t.: „F3D£LrO„, 

który jeszcze tylko 1 ilka dni wyświelia k i n o t e a t r  „CHIMERA", (ul. Akademicko 8h 1265

i:.,
gdz.ie mieści s c poselstwo sowieckie, przyszli 3 Reklama jest dźwignią przemysłu!

KUPUJCIE U Ź 6 .1Ł A !
ZES2.VTlr SZKCLNU do T’sz ,e tk ic h  klas, 
no tesy , b ru liony  itp . w yroby p ap le  ow e. 
||> |{ > E D A jE  HURTO W N IE w ytw órn ia

Edwarda Zimnego, tyfiB Z KTMiCj) 3

O rgie  p a sK a rsK 'e  w  h a n d l u  m ię s e m .
AnarcMia n ą  targu mięsnym. — Wtrtny han^tai mięsem w praktyde. — Jak v  ygi-u; a zptśoiwh&fr 
nie rzeźaSrów co do regulacji ceni. — Podbijanie cen towar n. Rzeżnfcy a  P tdojtkl — Ceny

mllęsa powńmy być o  40 pn*c. tańsze.
Lwów, 18. sacipnra. cy.ę swoich agentów, celerr zaLupha bydłr, tam 

(n) OJ Pewnego czasu mieszkańcy Lwowa i już .drugi raz nie może korzystać z  kupna towani, 
żyją pod znakiem anarchii, jakiej się dopuszczają1 gdyż mafia pośredników i handlarzy na-sdada ce-
rzeiźnicy i masarze oraz handJaTze bydłem. To, ny o k lknaście f kilkadziesiąt procent wyższe i to­

war sa-ma zabiera.

skutku.
Gdziekolwiek zarząd rzeźni! wyszle na pro win
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NADESŁAN E.
LEKARZ CHORÓo SKÓRNYCH I WENERYCZNYCH

S3 r .  F r y « a @ r y k  t t a h ]
K o ra l: ic ^ a  8 (cd pl. Akadem ickiego), od 9—1 u i i — x

482

Zapisuje © się do Czerw. Krzyża
L ^ 6 w, B ła iow sk ieso  a.

Członek wieczysty 5.C00 Mp.
Członek zwyczajny 5J »
Członek wspierający 20 ,
Uczniowie i uczenice 6 „
Odznaki bezpłatnie. 539

ZAK-ŁAD DENTYSTYCZNO-TECHNICZNY
2 3 .  ' \ f i J  B  I  N R  E l  B A
Lwów, K o łłą ta ja  8, l. p. O tw arty  od  9 —1 i od 6 —8.

876

ZAKŁAD DENTYSTYCZNY
Ora E. R epsa i H. Raps
Lwów, Sykstuska i 4, otwarty od 9 —1 i 3—6.

Ceny umiarkowane. 916
O K U L I S T A  1100

Br. MAURYCY LAUTERSTEIN
b. lekarz I. klasy na L klinie* okulistycznej w  W iedniu, 
ord. od 3—5 po poi. S z o p e n a  7, (boczna Podle .k iego).

Konferencya urzędników 
drzewnych.

Lwów, 18 sierpnia.
Kónferencya delegatów urzędników przedsię­

biorstw drzewnych odbyła się w niedzielę 14 hm. 
w lokalu Związiku urzędników prywatnych. Na 
konferencyi tej reprezentowanych było cboik biur 
lwowskich 21 miejscowości. Po ukonstytuowaniu 
się i przedstawieniu1 sprawy przez przewodniczą­
cego Związku urzędników i urzędniczek prywat­
nych postanowiono: Przedstawić zjazdowi ogólne 
mu urzędników i urzędniczek prywatnych, który 
pra się odbyć we Lwowie w czasie Targów wscho 
dnch, (konieczność stworzenia ogólnej orgawzacyi 
irtiędników prywatnych _ w myśl uchwal zjazdu 
pracowniczego w  Warszawie. Wezwać już wszy* 
stkich rargarazowacych, aby osobistą agitacyą do 
prowadzili do tego. aby wszyscy pracujący w biu­
rach, po tartakach, fabrykach i w lasach jako urzę 
dnicy, stali się członkami crgan-izacyi. Wybrać 
mężów zaufania, którzyby stali' w kontakcie z ko­
mitetem organizacyjnym j przennowacteć ściśle u 
chwały, mające na celn wzmożenie, rozszerzenie 
1 ustalenie organizacyi. Domagając się ustawowe- 
go uregulowania stosunków służbowych i norm 
płacy, jakoteż reprezentacyi zawodowej, ustano­
wić stałą reprezentacyę zawodową, któraby była 

# uprawnioną w Imieln-'u wszystkich pracowników 
wystepywać I działać. Uchwalono nadto, że: Obo> 
wiązkiem każdego większego biura i każdego po- 
V 1atu  jest wziąć udział w zjeździe ogólnym. Pole­
cić Prezydyum Związku urzędników i urzędniczek 
prywatnych przeprowadzenie całej akcyi przygo­
towawczej.

Po zaigruerSu przez za<st. przew . p. Hoftesa- 
nia_ i złciżenfu przez tegoż spr.aiw.ozd a ni a z atk- 
cyi dełegacyl, rozwiązana się nader krówka 
dyskusyia n.aid kw estyą: czy strajkchyać, czy 
nfe. Cai-y szereg mowcóiw udowadniał zebra­
nym, -nmktuattnaść i u ^cpu terT O ść  strajku, 
k tó ryby  w cJbdcnei -drwili mógł m*eć -bardzo 
miśiłe szanse pdwodśzenra. Po dc k ład  nem ,prze- 
dysku-tcfwia-nilu teimatn -zebrani uchwaliK rezołu- 
cyę p. liskow skiego* (którą brzm i:

Nadzwyczpii-nię W alnę Zgromadzenie uzna­
je dorychczaSową dz-CałsUneść Zarządy Z w ąz- 
ku, ppzyczem poleca -Zarządowi, by : 1) poczy­
ni',! stera/rAo w Pirezydynm M agistratu celem 
zabezpieczenfca cjgółu pracowników j uizędnt- 
ków  mg zfm ą  w  icjpmt i, ziemniaki; 2) wystąpił 
Jak najenergiezrżej w  spirawłe pragm atyki służ 
bowej i staW lizacyf; 3) zażądał zwołania Vv'ał- 
n-ego Zgromadzenia i przeprow adzenia w ybo­
rów Zarządu do funduszu e m ery tąln ego w 
m ejsłceh  zbikMILcb elektrycznych.

P o  uchwaleniu tej rezolucya z  eb ramii roze­
szli s>ę do domów'.

# 1 ' - "" v

Kronika telegraficzna
(PAT.) Wyprawa naukowa da Polesie. W

dniu 13 hm. wyruszyła — jak . donosi. „Przegląd 
Wieczorny" — ped przewodnictwem p. Staszyń- 
skiego z W arszawy na Polesie wyprawa nauko­
wa, wyposażona przez ministerstwo -oświaty, któ­
ra zwiedzj teren wzdłuż kolei Łuniniec-Równo, a 
dalie? u a wschód aż do samej granicy państwa. 
Zadaniem wyprawy jest wykonanie opisów i map 
geologi czp-ych. • —

-(PAT.) Katastrofa lotnicza. Z powodu katastro 
:fy lotnkrzej w Kairze, uległ ciężki-e-miu poranieniu 
'szef egipskiego sztabu generalnego gen. Newman. 
Towarzysząc}' mu pilot poniósł śmierć na miejscu.

(PIAT.) W kolonii włoskiej Erytrei nastąpiło 
silne trzęsienie ziem', które się szczególnie dało od 
czuć w  Ca-s sanie. Straty wynoszą 4 osoby zabite, 
20 rannych, kilka domów zburzonych, ą wiele u- 
szkedzomydi. -W innych miejscowościach kolonii1 
są również ofiary w  ludziach-.

Dziś otwarc:e teatru .Bagatela lwowska'. 
Operetka. ske'sch, prolog. Występ gościnny K. 
Hanusza. Bilety w sklepie WP. Gabryela, ulica 
Legionów 3.

§ rajku pom cników gminnych 
nie bedzie.

Lw ów, 18. Uerpnfa.
Praicdw-ntcy gnr-nrłi na 'Zgromadzeniu u- 

Wteglej Sdbclty w  gma.-chu Skarbka, oznaczyli 
ostateczny termin o-dpcwedlzii na mcmoiryiał, 
wpiesictny przez Zarząd Związku pnncctwrrkbw 
gminnych,, ią znWeraljący cały szereg rrezlbę- 
d-nych posti«ftr<tów dkotacfmiczriyeh, d-o środy- 
17. sierpni ą g, 6 w1 Cez.. W  raizie nie otrzyma*- 
rfe zadowrli tiącej ddipp-wtedlz*!, uchwałcinio we 
czw artek  ramo, t, j. dziś, zaprzestać pnaicy we 
w szystkich watnsztóLjch.

Pcn-ewiaż jiednmk kcfmisye cennikowa, 
która minia w czoraj m em oryał -ten rotzpaltrzeć, 
rńe odbyła się, zw płał Zwćą-zek wczoraj -wie­
czór pclntołwiiTe zgrtonadzórrt, k tóre jednqk wo­
bec rłiecłtraymirtnSa jeszcze odpewiedzi ze stro­
ny gminy, było przedwczesme j zgclta zby- 
tecz-re.

K R O N I K A .
Repertuar teatru miejskiego-,

i Czwartek 18 sierpnia „Romantyczni^ Ro­
st an da.
| Piątek 19 sierpnia „Romantyczni11.
I Sobota 20 sierpnia „Cyrulik sewilski". Go­
ścinny występ St. Murynowicz i D. Jarosław­
skiego.

Niedziela 21 sierpnia „Skowronek" z p. Lu­
bicz.

Poniedziałek 22 sierpnia „Cyrulik sewilski1.
Wtorek 23 sierp-nia „Romantyczni11.

Rząd wstrzymuje skup zboża. Z kom­
petentnego rzekomo źródła dowiaduje się jedno 
z pism krakowskich, że państwowy urząd zbo­
żowy dn. 8. b. m. polecił telegraficznie swoim 
agentom wstrzymać skup zboża, ponieważ za­
kontraktowane ilości wystarczą na pokrycie po­
trzeb bi-żących.

(— ) B&zpfeczeństwd przechodniów we Lwo- 
wfe. Jak  wyglądał bezpieczeństwo, przećhod- 
niiów w e Lwowi e, m-oże posłużyć następujący 

' fak t: W czckIj pa połudllhu o. g. 2.30 ną; prze- 
clt-odzącą ul. Żulińs-tóego K aźm ierę Orędrowską 
7 realności ped 1. 5 spadł kaw ał gzym su, usz­
kadzając ją lekko tylko w głdw ę dzięki jedynie 
telm-u, że szła pad parasolem . Deszczochron 
z-0'sk'.il zupełrde znfezczclny.

-(—) Napad bandycki:. W  ulicy Janowskiej, 
polwy-żej młyna' Th-o-mn-. napadło tte ib n e j mo­
cy kilku bandytów  da- p-oiwrącającegoi do dio-mu 
z zafra-.wy k raw ca  21-letniego Leonią' Rudera.

Bandyęi ipolbCffli Rudera, laiskam; tak" doitkPwtte, 
że m u sz la  się trtóm zaioęwekować S tacya rąftttn- 
kotwa. Ralbunfku rJa- ntapadnfętym nie d-ckońsń-o. 
gdyż nua iwSidck zbliżiających sśę k lku pmzedro 
dlnfów bamidlyci Zbr'eg®.

(—) IPrzygoda ks. Dombłkanlrfa z tadw^ncyl. 
O. Dwm' nlikcr{tick\-5 ks. Stefąbowi /PłaSszczyocf- 
wi z PddkaTirferifo ,skmadz'iionio: wiczoraj *w tretm- 
wiaiju „KD“ portfel z  110 doliaratrt', paszpoftftdm. 
500 mk. i różwym? zapiskami. Prlicz portfelu^ 
z tej salmej keszenii iskriidzionio mu tinkż-e 59 ty ­
sięcy m aw k, z.a-wfejętycb w g-aeetę. Wdcnótce 
po iprzy-bydu -rikradizic'r'eg-o dd tdt. Waszitom 
OO. Doimkiftkalnów zg ło si Siię tam że Ułuor- 
ozlsk, zam ieszkały  ZiOTarstyndiWje, z doku- 
mcn-trlm1: f zajpiskalml :ks. -PłaiSizczyc,y. Dcjkumem 
ta  te, któire Jako1 nlieipotrzebnte w yrzttca P o ­
dziej, znalazły w  ul. ZrimsirisfylnloiwtskSej koła 
real-ndlści pekf 1. 38 córki Uhorczakai Oatółwkę 
złcdzlfej zatrzyma'!.

<—) Litościwy złodziej, W  Rynlcu, wezbrał 
przód pcltudrifceto , 19-letnfi Miaryalrt QWdwk>| 
skradł hanldfekce .owicców Mńryi Ch-cimliec 600 
mk. z  koszyka i pccząff z łupem uciekać. Na 
'krzyk poszikiod-oiwainei, k tó ra  waza® spostrze­
gła kradzież, ipoiśdt siię w poigdń za ucf'iek!a(ją- 
cym posterunkow y pffl. Pioit-r J,a(remk-o i p rz r-  
frzytfnał go'. WówczraB przytrzylmatnty żłodze- 
jaszek wspainfeiłomiytśime dddal poszkcdicwancj 
100 mk'., tw ierdząc, - iż w ięcej z kbszyka rf-e 
wzUął. O rderkę -nia razie  zairrcknllęto w  aresz­
tach poiicytoyidhL

(—) Wiele obiecujący chłopiec. Pódczas wsia- 
damiia -dio tram w ahi „KD“ 12-1 etnn Wfadyis-ł^w 
W'ojln(:|rcA'icz skradł wczorajj Frarrcfezce Brocz 
kolwskieij z torebki 1000 mik. i począł uc&ekjać. 
Na krzyki jednak poszkodowiaffflel: z-dsłai pr*y- 
trzyiruatry ;; oddany w ręce ootsf-eruinkOweao. 
Po-szkodlo-wartej odehri=in,'e dd ikjeszdnjkcłwca' 
pienliądże o.dktafnici, a -wiele rbtocirjąoego cJ#ośjCj>- 
czka zaimikWiiięto wr aresztach policyjnych, gdyż 
kradzież ta  ■W-cyairowicza -rre jest pierw szą.

(—ó Czyja zarzutka? Mi-nib-nej nocy do składu 
drzew a Naduta przy  ul. Blachowskiej1 L 25 dó- 
stalł s ’ę przeżi patrk-an mie w yśledzony datfycłr- 
ozais złodztej. k tó ry  skrsld? -n*a szkodię 
cieflą -składu 'płaszcz gufnówy. Złotdzfej V«k>- 
cznlie zoisitei sptoszclny, gdylż podczas ucfeozfci 
pod ps'r!kairaem w  składzie zostalwił skradzóons’; 
plrtszcz gu-moW}" fi z&rz-u'tkę. pochołdztącą ńlaf- 
prarwdopcd-''IBniej 17 Infneij kradzieży. WłaŚcSciel 
'składiu drzew ą zhallezicną zyrzutkę adepohówaS 
ma policyl v

KOMUNIKATy.
Ronferemcya delegatów pr-acownSków Sfer 

fabrycznych, harfow ych , adwokackfch uotaryaj- 
niych ód-będzie się wi niedzielę, 21. hm. od gOdz. 10 
rano w lokaillu Związku- lurzędmików ? urzędniczek 
prywatnych we Lwowtile, Koptermkai 26, H. p. — 
Każde wi-ększe biłuro fabryczne, handkrwe irid., 
•każda mi-eulscowość wanną wysłać dejegata, ho 
chbdzi o stwórzmfe or-gamizacyśl. Delegaci muszą 
mieć uipowseniienie.

^ ■r- ,
Z  CAŁEJ POLSKI.

(.) Urodzaj w Wileńszczyźnie. Naczelrtlc w y­
działu roli n eg o departamentu rolnictwa i lasów, o- 
ś-wiadtezył, iż tegoroczny urodzaj zbóż jarych 1 o- 
toopowiny na iterenće Litwy środkowej wystarczy, 
w zupełności dla wyżywienia zarówno miejscom 
wej hrdności, jak i dla przyszłych zasiewów. Zbo­
ża ozime nrie 'zaradziły taik obficie, jak jare, a  z  po­
wodu zwiększenia pnzteśtrzeni zasiewów, okaże 
się brak: nasiom. W  tym- oefl-u dtopairtałnerrt 'Poi- 
nictwu w yas;’gnio-w-al na za-kupno nasion 12 irtiho- 
tiów :mar!ek. Pomyślny stan urodzajny iprzyczynt 
się niezawodnie d|a zniżenia cen. P rz rf  paite data­
mi kosztował ipud żyta na- targu wileńskirr 1600 
mk., opiecnie cena spadła na- 800, w sinych miej­
scowościach cena żyta spadła m  500 mik. ffaudeł 
pnoduktami .rolnymi w  obrębie Litwy Środkowej 
nie podlegał źadwym ograniczemtom, wywóz za­
granicę na-toimi-ast jest bezzyrzględnie zafkazany.

(.) Kwitnięcia i owoc©wamśe. IW łócMSm par­
ku ks. P  ontałowskiego zakwitło po raz wtóry 
drzewik-o jabłoni, dźwigające jeszcze 'dojrzałe o- 
woce. Li-czna publiczność podz:wfia ów wybryk
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Batury. Ogrodnicy przypisują ta zjawisko chłodom 
włosowym, Łtóre wstrzymały mormrłny rozwój 
kw/tnieiria. Obecna pogoda p o zw o lą  drzewka 
■akwrtaąć pamrWTije.

(,) Deszcz w* Poznaniu. 'Przedwczoraj wieczo­
rem spadł w  Poznaniilu krótki, ale silny deszcz, 
pdączcmy % burzą. Pasza w  'Poznańskiem Jettnak 
nae rozvv;tóe się już nawet i ipo deszczu, gdyż 
spwjorna zosti słaj uioszczętriie upałem. Jedynie je- 
ftzcze Jrartofte I warzywa rozwiną się możh.

(.) Noiwaj katastrofa w  T^tradu Onegdai zna- 
Bezkrao w  doMnie 'Goryczkowej, ma wschód od 
Giewontu, 16-letnłego chłopca, rreiaik ego Kmiń- 
skisego z W arszawy, który jeszcze 3. bnt. wyszeidl 
nfa wyolecakę i zaginął. Qitr<ppS fenole ziono przy­
padkiem. Zył on jeszcze, ale jest bardzo wyczer­
pany. Ekspedycja pogotowia odstawiła go do Za- 
fcopaflegr..

{.) Zbrodnia bandytów. Onegdajszef nocy n'e- 
w ykrycr bandyci dokonaj; zbrojnego rrap^du ma 
dom właścicielki wiatraku we wsi) Oufte Załęże, 
pow. Grójeckiego. Ratndyci zabili właścicielkę, o- 
graM i ja z  ikdci pileniętdzy, lctóne po­
siadała i zbiegli.

K» T-tóii“ Ia iutekjza % powodu borzy. W  cza­
pie ąlfifcpnej burtzy, jaka przed kilkoma dniami! 
przeszła nad Mc tiachaitm i okolicą, aerepian „Augs. 
|burg“, przydzielony do stałej komunikacyi między 
Lipskiem a Monachium, niągł nozibiciu w drodze' 
powrotnej obok Mona cfnum. Lotnik dostawszy się 
piespodziaide w  ckrirtnęi zawieje strać'ł pamowa- 
rśe nad aparatem. Aeroplan spadł z całą siłą z w y 
(MjoścI 50 metrów, przyczem pilot .i dwaj pasaże­
rowie ponieśli śmierć na miejscu.

O  CBflSaaaea.e kńścfcia. Pirzed* łciłku dworni 
Blewyśtedzeni dotąd! sprawcy zrabowali w  k o  
ścteie paraf lafaym w  W ftoszyńoch ,vow. Brze- 
ntj^C (W>ele drogocennych przedmiotów. Szkoda 
wynosi 295.800 marek.

(.) Nftwiy &mentp-z muzułmański w WarsZa 
w*a. Obok dwóch istniejących |uż w  A\anszawie 
cmentarzy muzułmańsklteh, załotzomo w  ostatnich 
dniach jeszcze trzeci. Wszystkie mog.ły na cmen- 
tanaa są jedinalklie i ma każdej spoczywa płaski ka­
mień z wyrytym półksiężycem i oznaczonym ro- 
kjem pogrzebu cyfram; arabskiemi.

n .  Akcys T ow arz. b t i f l i t r r e i i  f p irw an  s t##yah .
580 100 23090-—
148 -  

-  42
2*275*— 
1725 — 
8 5 3 0 * -

2375— 2350*—

2199--

4900-

-2050- 

• 4800-

T*w. thc. Wmto. lw em  
? • * .  dos. C W J ^ iw  

I I n c . abc. f«'jŁ icart —
| „Ćmielów" fabr. porcaL 140 

fobr. crmeitw „ P w ć » , l
Scesakaw a" 1800 28 —■*—*

Tow. akc. „GaGera* 140 301 8000H—  
Tł>w. aice. G af oka 499 22*i.9 200
Tow. ake. Ge™ a  149 15-40 S j OO—
.O ikoa", xaxL prs. etos. 149 — 4/0J*y 
W irsz. Ska akc. bodow y 
„Parowozów* Li lLem. 1000 00 1151"—

P ezet 503 — 975—
.P o c isk ' ZaH. am an ta  ouO 00 1150—  
Polski Glob 330 100— 1200—
Telaka nafta 500 75 2150—
Falskie Tanr. b a a ł lm n  500 21 1 0 -F—
Tow. a to . R akieaw a 149 56 55CV— 
Zakłady oleJctr. .S ia-sza* 149 5 60 2000’-“  
GaL ZakŁ g ó n . S ie r s u  140 -  6003—  
Taw. a »  Z iakŁ iw aU  149 29 — '7 :0 3 * -

Priy zasttw n za i i » ma rai 0»ex kapana tf a*ł t-f

2390— 2275

B ank malop a lak t d la  m  4 i >'i* 
B ank top. g, 4 \ pał pt%
B o k  lup. ja k  4 o n ,
Bank lup. tem at. 4 i pA  on.'
Polaki bank kr. 4 i pól V »
Polski bank kr. 4 pre. % J 
1 ow. kred. gmL dem . 4 .  e f l  a n i  
Tow. kred. ff«L a s a .  4,ara. 
bautk kred. u a .  4  i pót ars.

99 —  
105-— 
100—
99—  

107-—
100- -  
107—  
101-50

99—

101—  d  
lo7—  106'-
102—  — -  
101—  —*■ 
109- r -  103-- 
102"— — 
1 0 9 - -  108-' 
104-50 — 
191—

Rywałiżroya dwóch wielkich dzienlnSków1 a*>
gle‘sk'ch posłużyła jatko tło do niezwykłego drama 
tu Slmowegio. pt.: ,dliesamowrty Chińczyk", wy- 
.świetla-nego obecn e w „Marysieńce" i „Kopemi- 
lfn“. Treść dramatu o niezwykle sil-nem Trapiędu 
dynairdcznem daje reżyseryi sposobność do i-ozwi 
nęcia olbrzymiej 'pomysłowości. Pierwszy raz 
jakby to powiedzieć dane jest widzowi zajrzeć za 
kulisy rcdakcyi wiełkich d^ermików zagranicz­
nych. Bohaterami dramatu są: miliarder wydaw­
ca, jego córka i genialny reporter. Intryga zain- 
sceoizowaiua przez owego wydawcę celem zgnę­
bienia przeciwnika i zapewnienia popularności 
swojemu dzćeesi kowi, przeprowadzoną została z 
dużą finezyą. Sztuka zyskała olbrzymie powodze­
nie. Kasy obu kinoteatrów są w formahem oblę­
żeniu. W obu kinach koncertują niezwykle składne 
orkiestry, a teksty muzyczne widocznie przez bar 
dfco fachowe siły zestawione, dają Publiczności1 w 
'dźwiękach obraz tych uczuć, jakie widz prze­
żywał

EKONOMISTA.
K u rs a  g ie łd y  lw o w s k ie ! .

Lwów. 17. se rp n ia .

ttfetuta msrkowa>
Ł tóflf* bankowi n  agtohq b o iń  s Iraimn 

irgym.
« U  MW.
■Mri» i  r t .

K • i > /
Parft Kś. cwtąiWirr

I. do VI- era 
B o b ó f i k o l o w  
Btafc li I ntueilf ififiią,
^■rie L - et. zemofaw
b an k  Mat rpoWci 
Bank ^awaunnfa k r j ł f t  
Bank fu ■ ■■ y d e w f
P -jk  ńcm sia fcrad. o>aiu.

faia- 

tnmwft

280 44-80 5 3 0 - -  550—  540—
289
289
280
280
,149
289
233

790—  
30 800—
28—  429—  

22-40 650-— 
7 -~ 2 9  O*— 

28— 625—  
35" -  635- -

ObBg! '11 rnar*V Con h m i  b h il  
K «»«n. Bai Ina lm*f 41 pK  ora. 103—  102*— —•
I C t m .  Baokn kraj. 4 o n  8s*— OQ._ 89
FColeje Inkal. Banka Ics^. 4 m . 88*— 90—
koSycrka kraj. jalie. z r. 1893, 4 rm  88' — 90"—
f aży ezka kraj. gatic. z r. 1904, tiar*. 83":— 90"—
FouyczLa kraj. gniie. zr. 1905, 4 pro. 33'-“  9T—
P o i. kraj. gaŁ s  ł  1903 4 r a .  ; iskaL) 23- — 90*—
r o i .  kraj. * r. 1913 4 j-: pół n rj. 9!*— 93 '—
P o i. kraj. a e. 1014 4 i pół ara. 95*— 97-—■
ł ożyczk ul Lwowa z r. 1896 4 uroe. i®-- -  90"—
L oiyczki m. I .w iw a z r. 1.739 4 proc. 38"— 90*—
Pożyczki ta. Lwawa z c. 1911 4 pros. 38’— SU*—1

V. Walitjr.
Rabie carslae po 100 r i .

„ . p o  500 rb.
.  ,  drobne
.  damskie po 1300 r a.
.  . po 259
„ „ kierenki (po

K arbow ańce po 1990 
Grzywny po 500 i wyżaj 
1 frank francuski 
I frank szwajcarski 
1 L  Sterlino
1 dolar am erykanka
1 dolar kanadyjski
bliit d  niemieckie (oo 1030)

(po 100)
„ „ (drobne)

Lei ramHaskie po 590 
„ „ drobna

Liry wlosme 
Czeskie korony 
Czeskie korony n iis rs  
Korony austr. aiem . stem plow ana

VL D ew izy.

40 . 20) 20— -
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180- 
180- 
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20 
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170-- 
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-  3 J00—
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-  100—
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-  3000 —
-  250—

Na Londy*
W Paryż

Zurych
Pra<u?

w Wiedeń
• ■ Bcrlui
*• Nowy Jork
■ M« yolan
0 B bkarerzt
* Bruksela
• Kopenhaga

Finlandya
• Hola J j  1
w Szwecya
• N ora ngia

8550* -  9 1 5 0 - 
170—  190-- 
320—  3*3-- 

f  80 )•—3000-- 
2 4 5 — 2 6 5 -  

2 8 0 3 3 0 0 0 -  
2200—  2400— 

85 —  100-- 
28J0-— 30 0 0 -

■ 165 

2850 

2850 

- 95

Vłl. R ąi* b a jk o w a .
S to p a  eskentową P. K. K. P. 6% .

WIADOMOŚCI GIEŁDOWE.
Lwów, 17 sierpnia.

W akcyaoh przemysłowych ruch ożywiony.
Chodorowskie z 2300 awansowały stopniowo 

na 2350, w Krakowie notcwP.no 2400 i 2450.
Oikcsy podskoczyły na 4800 i są nadal poszu­

kiwane. Polska Nalta efektywna 2275, nieefektyw­
na 2175, w  Krakowie 2050 ji 2175, w W arszawie 
2275, 2375.

Za Gatfotę płacono 2050.
W  akcyach bankowych małe obroty w A. B. 

j*Z. po 540. W* papierach lokacyjnych skromne ofero 
ty w 4 prc. Kc.mm. Bamku krajowego po dotych­
czasowym kurs e 89.

Waluty zagraniczne wykazują bardzo w,'Sc*

■kie kursa, wskutek tego bbrełów w wałutach me 
było,.

iPłaconc dewizę na Berlin 28.00, wkońcu 28.50, 
w Krakowie 29 40, w  W arszawie 27 i 25.95, na 
Rzym 95, na Paryż u nas 165 w W arrzaw.e 191 
i 188.

Tendetncyą w  walutach i akcyach ŵ ybrtnie 
zwyżkowa, usposobienie w akcyach o,żywione, w 
walutach rezerwować

Z LWOWSKIEJ GIEŁDY POPOŁUDNIOWEJ
Lwów, 17 sierpnia.

Na wczorajszej giełdzie popołudniowej pa­
nowała tendeneya chwiejno-zniżkowa. Obrót ob- 
cemi walutami słaby, niekióre papiery spadły o 
100 punktów.

Dolary amerykańskie 2300—2350, jedynki 
i dwójki 2280—2300, dolary kanadyjskie 2000— 
2050, 1 -ki i dwójki 1790 — 1990, marki nie­
mieckie 27‘50—27'70. setki 27 40—27*50 drobne 
27*00- -27*20, leje 27*00—27*50, drobn*. 26 80—, 
27*00, Czeskie korony 27*20—28*00, drobne 27*20 
do 27*30, aasfryaekie tysiączki 2650 — 2700, setki 
250*00—260 00, 50-koronówki 150*00—160*00, 
20-kororówki 29*00—30*00, 10-ko'on. 26*00 — 
26*50, 1 -ki i 2- ki 1*10—1*30 f., ruble 5-setki 2*30 
2*40, setki 5 80- -6*00, 25-ruDiówki 2*20—2*80, 
IOt u d I. 2*00— 2 20, reszta drobnych od 1*10 — 
1*60, dumskie tysiączki 60*00—C5“00, dumskie 
250 rb. 35*00—45*Q0. karbowańce 3*80— 4*00, 
hrywny 11*00—12*00, franki franc. 130—-135 
funty szterl. 7450—7500.

Złcto: 20-kor. 7700—7750, 20>frankówid 
7400—7450, 2G- markówki 7750—7800, funty 
szteriingi 7750—7800, 10-rublówki 9300—9400) 
dolary 2200—2250.

Srebro: Korony austr. 130—132, floren;
320—340, ruble 500—520, kopiejki 2*20—2*30,. 
dolary amerykańskie 1100— 1150, połówki | 
ćwiartki 10JO—-1020, dolary kanad. 650—680, 
drobne 600—620.

ł .... * ■'■K -V
Gi&łda k rak o w sk a .

Kraków, 17 sierpnia
(PAT.) Giełda z 17 sierpnia. Papiery loka* 

cyjne. Transakcye. Bank hipo.. — *—, 4 proc. 
Listy Gal. T. K. Z. 03 00.*

Akcye. Polski Bank Przemysłowy I — V, 
525*—, Rank Hipot. 790*—, Polskie Iowarz.
hand!. I— IV. 1035*— , Impex — *— , Żeglugą
polska 490 —, Zieleniewski 7550—, War.
szawsN Spka budowy parowozów 1450—, Trze­
binia fabr. masz. I—IV. 000C- 3000, Polska Nu*' 
fta 2175*—, Elektrownia w Sierszy 2175*—, 
Oikoa 0003— , Siersza 6700*—, Chodorów 2450.

Waluty. Marki niem. 30*—, Korony a u s t r .  
2*60 Kor. ezecho-słow,. 31‘—.Dolary STŹ. 2400

K ursa  giełdy w erszaw skiej.
Warszawa 17 sierpnia.

(PAT.) Kursa giełdy z 17 sierpnia.
Papiery procentowe: Obligacye. Transakcye. 

6 p-oc. z r. 1915/16 —*—.Listy zastawne. 4V» 
prc. ziemskie —*— , 6 prc. m. Warszawy 114*00 
41/s°/o m. Warszawy—*— 4 proc. ziemsk. 276*50 
5-% m. łodzi 000*00.

Waluty. Dolary Stan. Zjedn. 2290*00, Do« 
lary kanad. —*—• Franki francuskie 188*—, 
Funty szterl. —*—, Marki niem. 26*25, Koro­
ny aust. 259*—, Korony czesko-ałow. 28*00. Le« 
rumuńskie —*—. Liry — *—. Berlin 00—00, 
Gdańsk 26*90.

Akcye: Transakcye: B. Dysk. Warsz. I—V. 
em. 0000, Bank Htndl. Warsz. I—VIII. em. 2250, 
Bank Kred. w Warszawie 2800, Bank Zachodni 
— *—, Bank Towarzystwa współdziel. —.—, 
Związek Sp. zarób. V. —-—*—. Warsz. Tow. 
fabr. cukru 14100, Warsz. Towarz. kopalń węgla 
16100, Lilpop, Rauch et Loewenstein I—II em. 
3275, Rudzki i Ska 2275—, Rudzki i Ska II. 
00G0. Starachowice I— II 7175, L. J. Borko­
wski I—VI em. 1515, Bracia Jabłkowscy I—V 
1325, Firlej z roku 1921: —*—, Warszawskie
Towarzystwo Handl. i Żegl. I—III 0000, Żyrardów 
43000, Ostrowieckie ZaKłady 8015, Polska Nafta 
I —111 2275, Przemysł drzew, i hanael 0000, Ele­
ktrownia w Ptuszkowie 000—. „Siła i Światło* 
030*—, Zawiercie 0000, Polski Bank przemysł, 
we Lwowie 000*—, Bank zjedn. Ziem polskich 
0000*—.

V
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GIEŁDA WARSZAWSKA,
Warszawa, 1-8 sfcrpnia.

<T ele/f.) (m) Na wczorajszej giełdzie warszaw­
skiej usposobieńi-e dia dewiz w dalszym ciągu 
zwyżkowe. Ryneik papierów dywidendowych rie- 
'0  się ożywił. Kursa niektórych akcyi -przemysł o- 
./yoh -poprawiły się. Papiery- publiczne bez zmia­
ny. iRu-ble be>z obrotów.

- Haussa marki polskiej 
w Wiedniu.

Wynikiem akcyi rządu połskiego-
Warszawa, 18 sierpnia.

(Telei.) (m) ,,Voss. Ztg.“ pedaje, że zm-aczny 
y-zrost kursu marki polskiej we Wi-eduki jest wy­
nikiem debrze obmyślanej akcyi rządu- polskiego. 
Dom bankowy Mcłirer i Ska w az szereg innych 
wielkich banków zobowiązał się d« przyjęcia zna­
cznych wypłat na W arszawę i do zatrzymania po 
siadanych pracz się marek potsłaah przez pewien 
czas we własnym portfelu. Ustakmo łączną sumę 
na 2 m®ałdy marek, z któryth między innymi 
Austr. Zakład kredytowy dl® handlu i przemysłu 
przyjął 3,000.000 młep., znacznie fundusze w wyso­
kości kilkuset rrńbcnśw mk. przeznaczone na ten 
pcl, znajdują się w a-wstr. PKO. jatoo konto pańs-twa 
potskSego. Wiedeńskie koła giełdowe utrzymuj®, 
fe rozpoczęta we Wiedniu łnterweneya rządu t-ot- 
Bkiego celem poprawy kursu- marki polskiej ma 
być rozszerzona na Berlin i iPlra-gę, jako miejscowo 
lei ważne dla kształtowania się kursu marki pol­
skiej. Akcy rządru/ polskiego znlazła. przychylną o- 
pearę fachowych- ‘kół giełdowych wiedeńskich.. 'W - ’v. ^ ^

filelaa wiedeńska.
Wiedeń 17 sierpnia.

(PAT.) Giełda z 17 sierpnia. Renta majowa 
l l 2*—, Austr. renta koronowa 113-—, Węg. 
renta kor. 285’—, Losy tureckie 4800’—, Renta 
lutowa 113"—, Losy węgierskie—’—, Prioritety 
kolei półn. 3800’—, Anglobank 1943’— Bankve- 
retn 1398’—, Bodenkreditanstalt 2660’—, Kredit- 
anstalt 2650'—, Bank Depozytowy 890'— , Bank 
Austr. Kredytowy 1680, Landerbank 2880’—, 
Unionbnnk 1259*—, Zivnostenska Banka 5250"— 
Merku y 1098, Bank Obrotowy 911'—, Kolej 
północna 26500’—, Kolej Iwowsko-czern. 4690—, 
Kolej południowa 3420’—, Austrjtfckie koleje 
►—*—, Alpiny 8450'—, Tow. górniczo-hutnicz 
12800’—, Krupp 2230'—, Poldihutte 5710*--, 
Prager Eisen 14100*—, Rima 5560’—, Skoda 
6760’—, Aoolio 7500’—, Fanto 35000’—, Galie. 
Jśarpaty 24000*—, Zieleniewski 3580’—, Galicia 
60800, Schodnica — *—, Siersza 3500'—.

; y»'

DEWIZY ZURYCHSKIE.
Zurych, 17 sierpnia.

(PAT.) Kursa początkowe. Beri n 6 ’50, No­
wy Jork 593, Londyn 21 '64, Paryż 45’85, Medyo- 
łan 25’70, Praga 6'90, Budapes;t 1 50, Zagrzeb 
ji'10, Bukareszt 7*10, W rsztwa 0*22, Wiedeń 
0'70, Austr. stempl. Ó 58'—.

buraków 20—30 mk., za głowę kapusty 30—60 im, 
kalarepy 3—10 mk., kielu 8— 10 mk., kalafiora 15 
do 20 mk., za lito* -bobu 16—18 mk., ożyu 50—60 m., 
za sztukę kukorudzy 5—8 irik., za jeden ogórek 3 
do 15 mk.

Za 'kilo białego chłeba płaconó t30 mk., cienme 
go 100 mk., za bochenek chteba kulkowsfciego' 75 
i 140 mk., za małą- bułeczkę 10 mk.

Sprawa kradzieży dolarów.
Lwów, 18. sierpnia, 

(§) Sprawa kradzi-e&y 3350 idoJarów, przed­
stawiających -d-zi-Ś wartość około ośm milionów 
-marek, popełnionej zeszłego tygodnia w kantorze 
bankowym Schmiblwna przy ul. Jagiellońskiej 1. 9, 
dotychczas nie jest wyświecona. Jedyna o popeł- 
mienite tego czynsi podejrzana osoba, aresztowany 
kantor zysta After, wykazał w zupełności swoje 
aifbi w- crssJe krytycznym i nietylko został’ -zaraz 
Co -lucłiwdzenach wstępnych wypuszczony na 
wołną stopę, ate pełni te*ż dalej swoją służbę w 
kantorze-. Zagadkowa spra-wa zakrawa Pa Jakieś 
„wewnętrzne niepomo-zaRnienie"- - ■ 'u.
Otfctewe decyzyi

Wykrycie szajki niebezpiecznych 
bandytów w Warszawie.

Upłowadze.dte dziewczyny z Białegostoku. — 
Wykryci® pandy t<?w. —Watka jnowolwórmw*. 
— Odnalezienie zagrniooej dźSewczyny. —
W ykrycie fóżrf®go gatunku bron. — Areszto­

wanie bandytów.
W arszawa, w  saeńpitóu.

Przed" kilku tygodniami zginęła bez śladu w 
'Białymstoku pewna 13-letnia dziewczyna. Ślad 
porwania jej prowadził da W arszawy. Policya po 
szukuiąc tej dziewczyny, wykryła przy ul. Stare 
Miasto mieszkanie niebezpiecznych bandytów, a 
skoro tam weszła, rozpoczęła z dwoma u/zbrojo, 
mymi mężczyznami, ubrań em: w mundury wojsko 
we walkę na rewolwery. W sąsiednim pskoju zna 
lez-tamo wystras-zcuą dziewczynę, którą uprowa­
dził z Białegostoku 'tlrrny niebezpieczny bandyta, 
prawosławny, Aleksander Butanorw. Aresztowań© 
go następnie w restowracyit przy uf. GnojfcddiSj. W- 
m-ieszkarn-ki bandytów znaleziono kifka karabł&ów 

rewolwerów, lfczne nabo-je, papiery' wiartóścia- 
we, bJżafcerye itd. Aresztowani bandycl od dawna 
byli poszukiwani przez władze.

Z TARGU LWOWSKIEGO. «
/ Lwów, 18 sierpnia.

Mimo olbrzymiej podaży jarzyn- i owoców na 
wszystkich placach targowych, ceny ich są w  dal 
tzym ciągu wygórowane. Również wygórowane 
ią ceny nabiału, mięsa j wiktuałów.

Za jedno jajo płacono wczoraj w dalszym oią- 
fu 11— 12 mk., za kilo masła 1000—1200 rok., sera 
160 mk„ za litr mleika 50 mk., 'kwaśnej śmietany
*40 mk.

Za kife mięsa wolowego płacono 220 mk., cie­
lęcego 180 mk., wieprzowego 400 m-k., słoniny 450 
nk„ kiełbasy 500 mk.

Za kilo białej mąki pszennej 250 mk., -żytniej 
(60 mk., ryżu 230—240 mk (!), kaszy hreczanej 
150 mk., jagieł 130 m-k., grysiku kuktmidziam-ego 
120—130 mk., fasoli 90 mk„ grysiku pszennego 250 
nk„ cukru białego 800 mk„ żółtego 600 rok.

Za kilo, ziemo laików płacono wczoraj 24—30 
tik., cebuli 25—30 mk., ogórków 45 mk„ sapara- 
ęówki 50—60 m/k„ za kilo jabłek od 30—80 mk., 
traszek 40—100 mk., śliwek 60— 100 m-k., renglo- 
lów 100—200 mk., 2a wiązkę marchwj 5—30 mk.,

Sen sacy jn a  k rad z ie ż  brylantów .
Któfec z fliifioSBówym majątkiem w Sositowcu. — Szafka zfotfzfel zawjaflomlóna o tego przytiydo.— 
Kradzież brylantów milionowej wartości. —  Aresztowanie szajki. — Zdradzanie współt°warzystEy.-^ 
Btorgic^łife poszukiwania połicyi. — Ujęde szajk*.— Aresztowanie właściciela bryiafrtów.

Sosnowiec, w sierpniu.
(.) Ubiegłego tygodnia przybył -dc Sosnowca 

kupiec łódzki Henryk Fuks, z zamiarem udania się 
za granicę. -Posiadał on przy sobie 300.000 marek,
-naszyjnik oraz kolczyki brylantowe milionowej 
wartości. Obawiając się z tym majątkiem przeno­
cować w hotelu, wynajął prywatne imeszkanie w 
Sosnowcu, u niejakiego Feldba-uma.

Zaraz następnego dnia szajka bandytów miej­
scowych dowiedziała się przez córkę Feldbauma 
o przybyciu do miasta bogatego kupca. W  nocy 
córka Feldbauma skradła z p-cd poduszki śpiącego 
portfel z pieniędzmi, naszyjnik i -kolczyki, oddając 
zrabowany towar hersztowi szajki Szdajnioowi, 
który tej samej- nocy jeszcze ze swą towarzysz­
ką Niego-sławską udał się do Chrzanowa, w celu 
pozbycia się łatwo zdobytego łuipu. W Chrzano­
wie sprzedali' jubilerowi; naszyjnik za 300.000 rok., 
zatrzymując jeszcze ma razie kolczyki.

Uzyskane ze sprzedaży i- rabunku
prze trwonił Sztajmic z towarzyszami w  
dwóch dni.

K-upiec Fuks, skonstatowawszy późnym caor 
kiem kradzież pieoiięozy i klejnotów zawiadom# 
poRcyę, która tego sam-ego dnia jeszcze areszto­
wała drugą część szajki. Znajdujący się w jej skła­
dzie 'brat Sztajnica zeznał, iż kradzieży dokonał 
brat jego wraz ze swymi wspólnikami. Połacyia ifr- 
dała się natychmiast do Chrzanowa, gdzie po dłuż 
szych poszukiwaniach odnalazła całą szantę zło­
dziejską. Złodzieje wskazali jubilera, któremu 
sprzedali naszyjnik, o-ra* zwrócili pozostające je­
szcze w ich posiadaniu ko-lczyki. Aresztowanych 
osadzono w więzieniu sosnowie-ckiem.

Przeprowadzone śledztwo wykazało, ilż po­
szkodowany Fuks nie jest właścicielem skradzio­
nych klejnotów, wobec czego został oh* 
przy,trzymany w więzieniu.

Hf- w H- v_v
Z SALI SĄDOWEJ.

(ZAPOBIEGLIWY SŁUŻĄCY).

Dwów, 18. sf'erpnia'.
Mjchfeł T y to , opuszczając służbę d n a  18. 

-czerwca u stitóbdiawiezyni Józefy Drobner. za­
opatrzył się w  -rozmaitte przedmioty, stanowiące 
własność p. Drobner, czem wyrządził szkodę na o- 
-koło 10.000 mk. Idącego z wonkiam aloradzionych 
rzeczy spotkał na drodze iposŁ iPiołlcyĄ, k tóry  wi­
dząc ooś w  tern podejrzanego, kazał mm iść zie so­
bą: ma iwspekcyę. W  dirodzte Tlyłko nie w  ciemię 
bityi, starał się nakłonić posterunkowego d!o pirsz- 
ozenta go -wolno, .ofiarując mu za tę .grzeczność14 
600 czy 800 mk.. iedwakowoż bezskutecznie.

Wczoraj stanął Tylko przed trybunatem, któ­
remu przewodniczył s. o. Hoszowski, oskarżony 
o powyższe zbrodnie. Tyłko przyznał s*ję jedynie 
do kradzidży. Tlryburaał po przeprowadzonej roz­
prawić i przesłucha™  świadków, slkazat go, po 
trwłzgflędiniienju ą̂sE-yiStklfcli okoljiczBPścł lagodzą1- 
cych na 1 rok ciężkiego1 więzienia, z wliczeniem 
aresztu śledczego. Obrońca zastrzegł sobte 3 ‘dni 
do namysłu. Oskanżlał prok. Sopotintóki. broiril 
adiw. dr. Bono wilec.

Z sądu wojskowego.

O CZYNNE TARGNIĘCIE SIĘ NA OFICERA. 
Zauttlast kary śmierci 6 104 więzienia.

Lwów. 18. sierpn a.
Szer. Bołesfaw Lik, wraz z pięcioma town- 

rzŁWzami, jechał traAsiportlem dhw 7. pP'/dziicin ką

ivzn i locrzy stagąc z  faróffltMigd postoju w  RsW% 
Rluiskiej. wydn-lil się z towarzyszami do miasto * 
tom wszczął bójkę ® cywifeumi

iNapa(stnćicy wezwani! dk) podządku ps*ez za­
stępcę dowódcy dworca -ptp, Cybrącba, zaczęfi gę- 
wymyślać, poozem rzucił' się ma niego, a- szers 
Lik, chwyciwszy ko za kurtkę, miał zamiar czym. 
naie fo  znieważyć. Dtopilero zawezwane wojsko a*, 
reszitowato nopastnikow J uwolniło ppor. Cybna- 
cha ź  opresyi-.

Cfekairtżeni o powyższą Zbrodnię stanęli wszy. 
scy przed sądem doraźnym w  dtiSu 20. paźdrzflarrif' 
ka. 1920, gldjzie tłumaczyli się, że będląc w  Stanią 
pijanym, nie zldawtałi sobie sprarwiy ze swfego czy­
nu. Sąd jednakowoż nie dał wiary tej- ©bronie i 
skaafel szer, Lika, jako prowodyra’ na karę śtótercł 
przez rozstrzelanie. Właściwy dowódca wyroku 
nie zatwierdził, lecz zamienlił mu karę na 15 lad 
witęzłenia.

Wskutlek wniesionego przez -obrońcę l ik a  »a- 
żaienh. nieważności, naczekiy sąd wojskowy, wy. 
rok tien zniósł, a' przedwczoraj odbyte, się ponow­
nie -rozprawa przed trybunałem zwycz&tryro pod 
przewodnictwem ppułk.. dr. L%warBkflego. Po 
przeprowadzonej rozprawie wydał 'trybmraf wy* 
rak, skazujący -Uća' nul 6 lat ciężkiego, obestnso. 
neigo więzicma, po zastosowańiu anatestyl, z  .włf- 
czenreim toreisatu śledczego. 1 Oskarżał por. Jof- 
kalsich-Koch, b-ronrił -kpit. Minkiewicz, który zgłos i 
zaiżialenSe nieważności-
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W yjaśnienia i porady w spraw ach) 
ogłoszeń zupełnie bezpłatnie | 

w A dm inistracji, Lwów. Sokoła 4. OGŁOSZENIA ODDZIAŁ OLA OGLOSZLN 
o tw arty  p rrsz  caty djie.i do j{ j Js . 7

wieczorom bez przerw /.

ISJjsiie Biare Rafisryi n bumie
p o s z u K u je

po lsk ich  slenotyp isłek, 
polsko-^ iemseckifh steno lyp istek, 
s ił pomocniczych z tadnem  pismem, 
bucha lte rów  pomocniczych.

Zgłoszenia aedsy£ać neleży pod s^yfrą: „ t la f in ^ r  G“» do Powsz. Biura 
ogłoszeń ALOJZEGO JACOSIEGO we Lwowie, ul. SoHoia 4.

oraz

1203

E k w » m c ,  s p ^ h s © ^  s A u n m *

W inchester śrutow y, 5-strzałow y, cal. 12, daiekonoś.iy 
pew ny strza ł na 129 kroków , doskonale utrzym any, 
w raz z wielom a nabojam i i komplet, przyboram i. 
sprzedam  za 50.090 Mp. de oglądania u), Szatzkiew i- 
Cza 1. 3. I. p., lewo, od 4 —6 . 1201

C yk lasty l .G re if “ nowy. z papierem  woskowym , farba, 
okazyjnie sprzedam y. Zgłoszenia pisem ne .E m porya*, 
Lwów. 1202

M ły ń sk ie  urządzenia kornletoe dostarcza bezzwłoczni^ 
JPilot*, Lwów, B atorego  4. 659

Spieszcie eio W anhśngtenu atneryk. sklepu komisowego 
K opernika '22. Kupuje, sprzedaje  i przyjm uje w komis 
wszelkie przedm ioty. 1092

'P o s z u k u j ;  d z ie rż a w y  fo lw a rk u  około lOO-morgcwe/c, 
przystąpią }aJ o w spólnik czynny do średniego m ajątku 
dziw iąw nego, ew entualn ie  wezm ę w zarząd rnająte 
W adm inistracyę dzierżaw ną i złożę odpow iednią k u- 
eyę. Zgłoszenia nadsyłać: Ignacy E igcnfsld, StanisU - 
w ów  K olonia D orflcra 11. 111

Z b o ż e  nasienne, w yborow e, dostarcza  zaraz za gotów kę 
lub w ym iennie za inne zboże, Tow. „Fedbork", Lwów, 
K raszew skiego 3. 1685

s PC & OY im£Za
K ow al, podkuw acz, kaw aler, znający się na narzędziach 

rolniczych, poszukuje pcsady  zaraz, — na chętniej t! 
dw oru. Łaskaw e zgłoszenia do A dm inistr. P. K ow a1.

1141

Z w rot kart cukrow ych.
Ponieważ w najbliższych dniacli rozpocznie 

*ię sprzedaż cukru na kartki nr. 20. przeto zê  
ih c ą  Pp. kupcy rejonowi, zarządcy kjnsun ów i 
zakładów zwrócić zrealizowane karły cukrowe 
nr. 19 w Biurze kart pl. Bema 5, II. p., zawsze 
między 4 a 7 po połudn., a to w następującym 
porządku:

Pp. kupcy rejonowi dzielnicy I. dnia 19-go 
lierpnia w piątek.

Pp. kupcy rejonowi dzielnicy II. dnia 20-co 
aierpnia w sobo ę.

Pp. kupcy rejonowi dzielnicy III. dnia 22-go 
*ierpnia w poniedz;ałek.

Pp. kupcy rejonowi dzielnicy IV. dnia 23-go 
sierpnia we wtorek.

Pp. kupcy rejonowi dzielnicy V. dnia 24-go 
•ierpnia w środę.

Pp. kupcy rejonowi dzielnicy VI. dnia 25-go 
fierpn!a w czwartek.

Pp. Zarządey konsumów dnia 26-go sier­
pnia w piątek.
1213 Miejski Zakład aprowizacyjny.

MIĘCI!
stojące 1 leżące

pasy tran sm isy jn e , k o m p le tn e  u rządzenia ku ­
źni, w agi se tne, dziesię tne  i balansow e, kasy 
w eriheim ow skie , p ap a  dachów a w najlepszym  
gatunku , łó ż k a  w w ielkim  w yborze, piece 
szam otow e, okucia b u d o w lan e , n a rz ąd z ia  te- 
chniczne i g o sp o d a rsk ie , naczynia kuchenne

po eca 1143M. KIEB5K1
lwów . P a s a t  MS&clascha"

P łaszcze , węże, rpw ery, g ram ofony, części sk ła" 
dow e do tychże po cenach fabrycznych d e ta j ' 

licznie i hu rlow nie  poleca 1214
zanim  M ECHANICZNY

B. C H U W E N  i N. ARNOLD
Lwów, ul. F redry  2. (ró g  B s to re g o ) 

W a r s z t a t  r e p e r a c y j n y t

Szanow nym  Spółkom  rolniczo-handlow ym , Syndy­
katom  rolniczym oraz i innym K ooperatyw om  p o ­
lecam y w szelkie kam ien ie m łyńsk ie, począwszy 
od najm niejszych kamieni a skończyw szy na k a ­
mieniach młynowodnych. K am ienie te  pochodzą z 
naszych w ytw órni, kamień zaś w edług opinii czyn- 
niicó.v fachow ych jest najlepszym  jaki ty lko na te ­
ren  e Po ski się znajduje. O ferty  i cenniki w ysyła

i KsHtoin Imlidów w Skanii1lfW

P a u l a !  P a n i e !
5 10 sui-icn weinianycn po 
o00 sukien m srkizetow yeh po .
000 szlafroków  do prania po . . 1.900
300 żakietów  w ełnianych po . . - 4.95 
o0 b luz k zaw ijanych po , . . . 2.300

5J0 bluzek „R ew ersa” p o .......................... 1.900
poleca p ó 'i  zapas starczy

m m m m ., r

YraHtor parawy
16 — 22—32 HP. praw ie now y do sp rze d an ia . Używany
jako lokom otyw a drogow a lub  lokom obila. W iadom ośi 
z grzeczności: W arsztaty  pługów  motorow ych, Przem yśl.
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B A C Z N O Ś Ć .
P R A C O W N IA  K A P E L U S Z Y  KAROLA 
W EISSA, Lwów, D om inikańska 1. 5,
przerabia damskie i męskie kapeluszy 

według najnowszych modeli. 1035

zm m m  d<?br i f a b r y k
mogą iiś?£ dli słtóy iilmnuj i raDeiniKiw
lissfłl 3 łHV09CliS(i "loiino w ykonane, po cenach 
U W 8 /  8 I t  flO tS la l i  bardzo przystępnych — W H ur­
tow ni d la  K onsum ów , Lwów, Rom anow icza 11. — Na 
składzie także wielki zapas m ateryałów  odzieżowych. 383

" R A  P  Y  ”
Fi RANKI, K ILIM Y , DYW ANY, KOLORY, M aterace, 
K .  S K I B I Ń S K I ,  L w ó w ,  ul. K o p ern ik a  4. 380

Ha EKsnsmrów i miotów órajMicli
dostarczam y natychm iast najlopszą 114-5

P A P Ę  DACHOWA 
I ASFALT

h u r t o w n ie  i d e t a i l i c i n i e .  
C E N T  K O N K U R E N C Y J N E .

F M  im  W . Ź A R L S Ć S K I ,
S tan is ław ó w , S ap ieży ń sk ą  10, ?e<e3f«n 1.10.

mWtT ■' • D' etTF.;:.wiî MMMBrTżĝ rsa i\ tvwmm p

WINA
W ĘG IER SK IE I A U S T K Y ftS K lI
P O  NAJNIŻSZYCH CENACH P O L B ig

H a n d e l  H e r b a t y  i K a w y

E D M U N D A  RIEDLA:
W E  LW O W IE, GUTOW SKIEGO 3 .  ‘

S p ecy a iis ta  ch o ró b  «*w rary^ ? *k»mr?r**Q7ck

D r. M IC K iU , $ & L P 2 I g f l
! Lwów, S ykstu ska  17, s rd . od  *-.■»» * 72—ó. 1181

PRZEDSIĘB10RTW0 HANDLOWE
BlAMBORSii! I KISOPIHSKf
Lwów, L egionów  1, zakupi względnie obejmie

'ó M Iż k  wisliej ce iie iii u sn m !
urządzonej na wyrób cegieł, dachówek, drewek 
i t. d. — Zgłoszenia należy odsyłać wraz z# 
szczegółowym opisem cegielni, —  oraz wykazem 

hipotecznym.

C Z A S

O D N O W IĆ

P R Z E D P Ł A T Ę !

Zaszczytnie znany Zakład 
kraw iectw a dam skiego

J O L  A N N A '
donosi P. T. Publiczności o 
rozszerzeniu pracow ni. P rzyj­
muje w szelkie zamówię ni 4 
w tym  zakresie* wykonuj* 
takow e w edług najnow szy cli 
iurnali- Do kostyom ów  lnu* 
wiec męzki. C eny n tn ie rk ^  
wane. 991

FABRYKA M O TO R O W  I M A SZYN  w K O L O N II— D E U T Z  i W IE D N IU

dostarczają natychm iast: wszelkiego rodzaju MOTORÓW spali, 
nowych dla popędu benzyną, ropą i gazem ziemnym.
MOTORY DIESLft BEZ KOMPRESORA. MOTORY SSĄCE.
APARATY dla zuży tkow an ia  odpadków drzew nych do w ytw arzan ia  gazu  i p o p ęd z an ia  m otorów .
L0K0M0BILE i LOKOMOTYWY benzyn. TRAKTORY dla rolnictwa i gospodarstw a leśnego.
S p e c y a ln c i ć  d l a  p r z e m y s ł u  n a f t o w e g o :  M O TO R Y  do w iercenia, tłokow ania i pom pow ania ropy  
za  zm iennym  p o p ę d e m , gazem ziemnym, ropą  lub  benzyną. M O TO R Y  do pęmsenia ekshaustorów
Generalna lasfossiwi: Inż. H NIELESIŃSKI i Spółka oj Borysławia. — Telefon Itr. !1T 1151
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